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Nadmieniliśmy przed parą dniami 0 roz- 
mowie ministra hesko darmstadzkiego bar. 
Dalwigka z Carem Aleksandrem podczas 
jego pobyta w Niemczech. Baron Dalwigk 
miał w tej rozmowie natrącić o sympatyach 
pruskich w Liwonii i ostrzegać Cara przed 
szlachtą w prowincyach nadbaltyckich. Wia- 
domość o tej rozmowie i treści jej nadeszła 
teraz z Inflant i rozpowszechnioną została 
przez dzienniki. Minister heski wypiera się. 
Zajście to nie miałoby żadnej doniosłości, 
gdyby nie równoczesne zmiany gubernato- 
rów w prowincyach nadbaltyckich Rosyi i 
tajne śledztwo prowadzone dla wywiedzenia 
się, z kim bar. Dalwigk przestawał w Li- 
wonii podczas krótkiego tam pobytu. 

W obecnej chwili za nadto Prusy i Ro- 
sya potrzebują się oszczędzać nawzajem, 
aby sprawa ta mogła stać się powodem nie- 
tylko rozdwojenia, lecz choćby nawet ozię- 
bienia obustronnych stosunków, ale służy 
ona za skazówkę, iż są punkta, gdzie inte- 
resa Rosyi i Prus znalazłyby się w prze- 
ciwieństwie, i że gdyby na innem polu wa- 
Żniejsze sprawy nie wiązały obu tych państw 
ze soótą, sąsiednie stosunki nie byłyby do- 
statecznemi do utrzymania przyjażni. Dopó- 
ki Polska chociaż w małym swoim forma- 
cie królestwa kongresowego rozgraniczała 
obu sąsiadów na znacznej przestrzeni, i do- 
póki Prusy główne łożyły usiłowania, aby 
przysposobić się do zaborów, któreby im po- 
zwoliły, mówiąc słowami hr. Bismarka, utyć 
nieco, iżby wypełniły sobą zbyt przestronną 
zbroję na chudem ciele, ambicya Prus nie 
sięgała aż pod Rewal. Natomiast Rosya ro- 
biła w Berlinie propozycyę nabycia Grdań- 
ska i systemem swoim cłowym ubożyła Pru- 
sy królewieckie obsaczone posiadłościami ro- 
syjskiemi. 

Atoli Polska stała ciągle na za wadzie za- 
miarom polityki rosyjskiej. Zwłaszcza też 
od ostatniego powstania przyjęto w Peters- 
burgu myśl wynarodowienia Polski z po- 
mocą Prus. Zakładano szkoły niemieckie po 
lewym brzegu Wisły, powierzono Prusakom 
koleje żelazne w tej stronie Polski leżące, 
a nawet hr. Bismark rzekł był do wice-pre- 
zesa Izby deputowanych Berensa, że istnie- 
je plan nowego podziału Polski z granicą 
Wisły. W takiem usposobieniu będąc, nie- 
tylko nie stawiano zapór wpływowi pruskie- 
mu w Rosyj, lecz owszem torowano mu 
wstęp wolny. 

Dopiero ze starej stolicy Moskwy wyszła 
pod hasłem narodowem reakcya przeciw 
przewadze niemieckiego żywiołu, i jeżeli 


jak wezbrany potok rzuciła się propaganda 
moskiewszczyzny w polskie kraje, aby je 
zalać, to zarówno zagroziła niemczyznie w 


Petersburgu u dworu tudzież biórokracyi re- 
krutującej się w Kurlandyi. Szlachta prowincyj 


nadbaltyckich w znacznej części pochodze- 
nia niemieckiego i protestancka, uczuła ten 
nacisk Moskwy tak pod względem narodo- 
wym i kościelnym, jak niemniej zagrożoną 


została w swoich interesach, ona co dostar- 


czała Rosyi wyższych urzędników i jenera- 
łów a u dworu władała. Nie dziw, że przed 
tym prądem moskiewszczyzny zamarzyła o 


opiece pruskiej. 
Czy bar. Dalwigk denuncyował Carowi 


fakta — nie wiemy, lecz przynajmniej denun- 
cyował mu uczucia, które ostatniemi czasy 
doznały wowych stronach wielkiego przeo- 


brażenia. Szlachta prowineyj nadbaltyckich 


ckićj i ku niemieckićj ojczyznie, bo swojćj 
ojczyzny ona nie miała. Wychowana pośród 
Estonów, Finów 
związana była z państwem, 


ludu obećj narodowości, 
lub Litwinów, 


duiej; bo gdy niektórym wydawała się kwota za- 
ciągniętej pożyczki trzymilionowej za małą, komi- 
sye powiatowe, zamianowane do zbadania istotne- 
o stana niedostatku i niesieaia pomocy, rozdały 
uiespełna dwa miliony złr. na cele odnośne, a re- 
s.tę mierozdanych zwróciły jako nadwyżkę, do 
bangu anglo-austryackiego lub do kasy krajowej. 
Rozdana zapomoga posłażyła w mniejszej tylko 
części na zaspokojenie niedostatku; w większej 
zaś części została użytą na zasiewy wiosenne r. 


w którem tworzyła jakby oddzielną kastę.|1866. Była to zatem zapomoga skuteczna, a za- 


„Zrób mię N. Panie niemcem* — rzekł Jer- 
mołow do Cara, który mu zostawił do woli, 
jakićj zechce żądać łaski. Chwila ta, w któ- 
rój być niemcem, było w Rosyi przywile- 
jem, przeminęła, a rozporządzenia rządowe 
niosą propagandę schizmy i moskiewszczy- 
zny w nadbaltyckie również prowincye. 

Dziś Rosya i Prusy w inną stronę mają 
zwrócone oczy, aby miały waśnić się o ja- 
kieś tam sympatye pruskie u szlachty nad- 
baltyckićj, albo się układać o granice nad 
Wisłą, skoro gdyby przyszło do wielkich 
zajść w Europie, dogodniej będzie szukać 
gdzieindzićj kompensaty. Wszelako rozmowa 
bar. Dalwigka z Carem, rzuca światło na 
knowania pokątne i wykazuje, że Prusy po- 
mimo ścisłych z Rosyą związków, nie spu- 
szczają z oka planów dalekićj przyszłości. 
Rosya, która tak gorąco przemawia za lu- 
dami słowiańskiemi w Austryi i Turcyi, 
nie miała dotąd ani słowa dla Słowian pod 
panowaniem pruskiem, i obojętnie patrzy 
na rozpościeranie się niemczyzny w Poznań- 
skiem, w Prusiech polskich i Szląsku; pod- 
czas kiedy Prusy przezornie choć powolnie 
działając, żywią plany na szkodę Rosyi nad 
Baltykiem. Mimo zaparcia się bar. Dalwigka, 
ma być niewątpliwem, jak dowodzą niektó- 
re dzienniki pruskie i jak nawet organ rzą- 
du pruskiego z lekka natrąca, powtarzając 
jego protestacyę, że Car został zawiadomio- 
nym o tych zabiegach. Wprawdzie rzeczony 
urzędowy dziennik pruski wypiera się znów, 
aby rząd pruski myślał kiedy o prowin- 
cyach nadbaltyckich rosyjskich, ale nie idzie 
tu weale o to, kto się przyzna, lecz o to, że 
nad Wisłą i Dźwiną interesa Rosyi i Prus 
nie są w zgodzie, lubo w obecnej chwili 
innostronne interesa obu państw zbyt wiel- 
kićj są wagi, aby wywoływać rozdwojenie 
o Warszawę, Mitawę albo Rygę. Walka ta 
zostawiona na później. 


zagrożona z Moskwy w Petersburgu, zwró- 
ciła oczy ku Berlinowi. Dorpat ją wy- A 
chował w miłości ku umiejętności niemie- 


Sprawa zapomcgi. głodowej. 


II. 

Nie podlega . wątpliwości, iż gdyby lud nasz 
wiejski pojmował dokładnie swoje położenie, i na- 
brał przekonania, że mie dosyć jest pamiętać o 
zaspokojeniu potrzeb dzisiejszych, lecz należy tak- 
że pomvąć o jutrze, niedostatek objawiający się 
u nas pomiędzy włościanami prawie corocznie na 
wiosnę, stałby się rzadkim. Klęska głodowa z po- 
wodu nieurodzaja nieczęsto u nas się zdarza; po- 
mijając bowiem nieurodzaje w okolicach szcze- 
góluycb, mieliśmy w ostatnich 40tu latach trzy 
pamiętne nienrodzaje powszechne, a to w latach 
1831, 1846 i 1865. Pierwsze dwie klęski zostały 
zażegnace zapowogami danemi przez ówczesne 
dwory, a skarb państwa w niektórych tylko, 080- 
bliwie górskich okolicach, i to najczęsciej podda- 
nyw kameralnym, udzielił w 1846 roku pożyczek 
zwrotnych; klęska zaś r. 1865 dała sposobność 
obradującemu podówczes Sejmowi krajowemu do 
zajęcia się troskliwiej ta sprawą, i rezultatem te- 
go zajęcia była pożyczka trzymilionowa, zacią- 
gnięta na mocy ustawy z d. 6 stycznia 1866 r., 
po 93 za 100, na 70/,. Dzienniki lwowskie biorące 
za podstawę otrzymywane z okolic klęskami do- 
tkniętych korespondencye przesadzające czasami 
aż nadto położenie rzeczy, przesadzały także stan 
właściwy takowych. Skutek okazał to najdowo- 


ciągnięta pożyczka była znacznie zabezpieczoną 


spodziewanym plonem z zasiewów. Dobroczynny 
w skutkach zamiar budowania dróg krajowych za 
pieniądze pożyczkowe przez strony konkurencyjne, 
uie mógł być wykonany, bo stroaom konkurencyj- 
nym nie można było narzucać tej pożyczki, a o- 
gół ladoości wiejskiej i dzisiaj jeszcze nie uznaje 
korzyści wypływających z ułatwiecia komanika- 
cyj Mamy wsie i miasteczka, które żadnych 
dróg mie mają, a które posiądając częstokroć cen- 
ne artykuły handlowe, ograniczają się na wyao- 
szeniu takowych na plecach lub w rękach na dal- 
sze lub bliższe targi. Że wśród takich okoliczno- 
ści handel a względnie dobrobyt okolicy podnieść 
wię nie może, jest rzeczą łatwą do pojęcia. Pomi- 
mo tego mieszkańcy tych okolie nie nie chcą sły- 
szeć o budowaniu drogi ich kosztem, a pielęgno- 
wany oddawna obyczaj niedbalstwa kryje się ile 
możuości za szańce swobód konstytacyjnych. Wy- 
działy Rad powiatowych mają ta ważne a w ska- 
tkach swoich wdzięczne zadanie do spełnieni», 
które doprowadzi do usunięcia pierwszej a głó- 
wnej przyczyny niedostatku całych okolic. Mamy 
wprawdzie wiele takich okolie, gdzie budowa ja- 
kiejtakiej drogi wymaga ofiar przewyższających 
siły konkureacyi; przewidywał to Sejm krajowy 
uchwalając odnośną mstawę, a Wydział krajowy 
pamiętał o tem przy sporządzania budżetu na la- 
ta 1868 i 1869, projektując zasilenie podobnych 
okolic przy badowie dróg gminnych dotacyami, a 
tə ua lata 1868 i 1869 po 55.000 złr. Okazało 
się ta jednak, iż Wydział krajowy, któremu przeż 
pieświadomych stanu rzęczy zarzucano częstokroć 
brak inicyatywy, szedł nawet dalej w inicyatywie 
aniżeli Sejm krajowy, ten bowiem zmniejszył pro: 
jektowany zasiłek ną rok 1868 na 35.000, ma rok 
zaś 1869 na 45.000 złr. Również i na drogi po 
wiatowe umniejszono zasiłek na rok 1868 o 9.000 
złr, polecając Wydziałowi krajowemu, ażeby co 
do udzielania subwenceyi, ograniczał się tylko do 
najściślejszych a ustawą wskazanych potrzeb. 
Op:ócz wskazanego braku komanikacyj wewnę- 
trznych w kraju, przyczyniają się najbardziej do 
zubożenia ludności wiejskiej i miejsko-prowincyo- 
jek tudzież posiądzczy tabularoych dóbr ziem - 
skich: 

1) Nieurodzajność wielkiej części obszarów grun- 
towych; 

2) Częste ponawianie się wylewów w okolicach 
porzeczvych ; 

3) Niewykorzenione i co roku w niektórych o0- 
kolicach wybuchające zarazy na bydło; 

4) Zapoznanie wartości czasu czyli kapitału 
pracy. 

Zaczynając od nieurodzajuości a raczej od leżą- 
cych nieproduktywnie znacznych obszarów naszej 
ziemi, niezamyślamy rozszerzać się nad gatunka- 
mi gleby i sposobem odpowiedniego jej użytkowa- 
nia, bo to rzeczą manki oddzielnej, lecz wiedząc, 
iż nowoutworzone powiatowe komitety gospodar- 
cze nie zechcą tej dla kraja naszego bardzo wa- 
żuej sprawy zaniedbać, zwracamy ich uwagę na 
to, iż właśnie teraz byłoby na czasie zająć się 
w każdym powiecie wykaązaniem: a) całej pła- 
szczyzny gruntów w ogóle; b) ilości gruntu upra- 
wnego i w jaki sposób; e) ilości bagien i krzaków, 
któreby przez stosowną odmianę można obrócić 
na grunta urodzajne; d) ile oprócz tego jeszcze 
przestrzeni leży całkiem nieużytecznie i z jakich 
przyczyn, tudzież jakich trzebaby użyć Środków, 
celem przeistoczenia tych odłogów na ziemię u- 
prawną, i poprawienia prodakeyi na gruntach uro- 
dzajnych. 

Wedle statystycznych dat katastralnych, oprócz 
przestrzeni ogromnych, na których rosną skarło- 
waciałe krzaki, a które w metrykach figurują ja- 
ko pastwiska, mamy w Galicyi 52 mil kwadra- 
towych ziemi beż Żadnego użytku. Jesito rze- 
czą godną uwagi nietylko komitetów gospodar- 
czych, ale i wszystkich ekonomistów kraju na- 
szego, a zajęcie SIĘ Szczere tą sprawą musiało- 
by naprowadzić na Środki, których zastosowanie 


zo c 


ckich, Samborskich i Stryjskich. 


zmniejszyłoby koniecznie ten ogrom nieużytecznej 
przestrzeni w początkach przynajmaiej do poło- 
wy, a potem aż do nieznacznej ilości. O ileby się 
powiększyła produkcya krajowa w ogóle, i ile 
proletaryatu wiejskiego znalazłoby przytem utrzy- 
manie stałe, łatwo bardzo udowodnićby się dało. 
Ponawiają się też często narzekania na zbyt wy- 
górowane opodatkowanie gruntów; jakoż przy- 
znać wypada, iż w niektórych okolicach tra- 
dn» wydobyć uawet tyle dochodu z grunta, a- 
żeby można pokryć podatek. Lecz jak z jednej 
strony wadliwość sposobu oszacowania dochodu 
gruatowego, tak z drugiej strony także zaniedba- 
nie uprawy rolnej, są przyczyną tego smatnego 
objawu. 

W niektórych okolicach górskich panuje oby- 
czaj zasiewania tyle tylko na gruncie, aby wy- 
starczyło na życie przez zimę; sianożęć a raczej 
dochód z takowej przeznaczaną bywa na poda- 
tek, a reszta i największa część grauta zostaje bez 
uprawy tak długo, dopóki miezoajdzie się jaki 
szynukarz lub włościania spekulaot, który za bez- 
cen bierze w posiadanie te grunta. Znowu w in- 
nych miejscach, zasiewają górale kawałek grun- 
tu na zimę, a potem całemi familiami idą na.Po- 
dole, lub do Królestwa Polskiego i wracają z u- 
zbieranym zarobkiem w jesieni do domu. W ta- 
kich to miejscach jest gniazdo niewygasających 
prawie nigdy epidemii, które właściwie głodo- 
wenii nazywane być mogą i eo wiosna mniej wię- 
cej Bię powtarzają, jakto bywa w górach Sano- 
W roku 1855, 
gdy pierwsza przeprowadzoną została organiza- 
cya urzędów powiatowych, wejrzeli w tę sprawę 
niektórzy z nowo mianowanych naczelników po- 
wiatowych i przekonawszy się, iż z powodu tych 
wędrówek ma Podole, w każdej wsi górskiej 0- 
gromne przestrzenie pól ornych odłogiem ieżały, 
wzbraniali tej włóczęgi i przymuszali do obrabia- 
nia własnych gruotów. Skutek okazał, iż jakkol- 
wiek okrzyczane, grunta górskie wcale tak pieuro- 
dzajnemi nie są, że dobre zboża nawet czime, 
rodziły się w takich. miejscach, o których sądzo- 


mo, iż nie wydadzą najlichszego owsa. Dobry 


przykład i plon zachęcił drugich; wzięto się do 
pracy, a w skutek tego umilkły na jakiś czas zi- 
mowe głody i wiosenne epidemie w górach. Rok 
1865 popsuł znowa ten tryb gospodarki jeszcze 
nieustalony; ladność dotknięta głodem rzuciła się 
hu:mem na Podole za zarobkiem, a znalazłszy 
tam nędzę jeszcze większą niź u siebie w górach, 
tułała s'ę z miejsca ua miejsce, roznosząc zarody 
epidemii głodowej. 

Mówią częstokroć, iż przesadzamy w żądaniach, 
domagając się od naszych Wydziałów powiato- 
wych rzeczy nadzwyczajnych; my saś powiemy, iż 
może wiele się domagano, ale ze strony Wydzia- 
łów powiatowych z małem: wyjątkami, mało je- 
szcze uczyniono. Bardzo wielu z powołanych 8ą- 
dzi, iź najdoskonalej spełnia obowiązek prowa- 
dząc kancelaryę powiatową z protokółami iinde- 
ksami w porządku wzorowym, a zapoznaje naj- 
główniejszą część swej misyi: poznanie się z go- 
Bpodarką narodową, jej brakami i potrzebami, i 
rozwinięcie jak najobszerniejszej działalności na 
tem polu. Jestto wprawdzie ciężkie stadium i o- 
gromne, ale w naszem położenia konieczne; ko- 
mu się wydaje za trudńem, powinien ustąpić i z0- 
stawić miejsce drugim, a zyska więcej chwały, 
aniżeli zajmując miejsce na pozór świetne ale w 
skutkach dla kraja bezużyteczne. 


KORESPOŃDENCYA CZASU 
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łł Zdanie moje, które wyłuszczyłem w osta- 
tuim liście o budżecie wojskowym, podzielają 
delegaci, jak o tem przekonać się możecie z naj- 
nowszych doniesień peszteńskich. Dziwić się 
w istocie należało, jak minister wojny mógł być 
tak dobrodusznym, aby się spodziewać, że dele- 
gaci przed i zalitawscy nie poznają się na po- 
większenia wydatku zwyczajnego ma rok 1869, 
jeżeli im się przedstawi łączną sumę wydatku 
zwyczajnego i nadzwyczajnego na rok przyszły, 
w porównania z łączną sumą wydatków tegoro- 
cznych. Delegaci wykryli jedaak szybko wybieg 


ministra i występują teraz z żądaniem nszczuple- |p 


nia wydatku. Zresztą tak Węgrzy, jako i Przedli- 


tawianie dziwią się ministrowi, że przedkłada de- 
legatom tą razą budżet większy, pomimo, że jaż 
przeszłą razą położono taki nacisk na cechę pro- 
wizyoryczną budżetu przyzwolonego, a to z po- 
woda, że już wtedy zamierzono uszczuplić jeszcze 
bardziej budżet na rok 1869. Trudno jednak po- 
myśleć o rozumnem gospodarstwie w naszej 
administracyi wojskowej, gdy dowiedzioną jest 
rzeczą, że ministrowi nie wystarczyły udzielone 
na rok bieżący 68,699,640 złr. i że do końca ro- 
ku bieżącego będzie koło 4 milionów niedoboru. 
Minister nie występuje teraz z żądaniem kredytu 
nadzwyczajnego, będąc aż nadto o tem przeko- 
nany, że delegacye takowego nie udzielą. Zdaje 
się więc, że żąda więcej na rok przyszły, aby 
pokryć niedobór w roku bieżącym. Nie ulega 
kwestyj, że minister wojny w potrzebie naruszy 
wszelkie fundusze, które ma do dyspozycyi, po- 
nieważ nie może zawiesić płac i iauych wydat= 
ków bieżących, a minister skarbu przedlitawskie- 
go wzbrania się wypłacać choćby najmniejszej 
kwoty budżetem nieobjętej. 

Mimo wszelkich zabiegów ministra wojny, de- 
legacye nie przyzwolą na większą kwotę, niż w ro- 
ku bieżącym. Powołano Dra Brestla telegrafem 
do Pesztu, aby zdał delegacyi rachunek ze środ- 
ków, któremi rozporządza. Kto zna sumienność i 
uczciwość naszego ministra skarbu, wie zarazem, 
że dokładnie zda sprawę z fiaansów na rok 1869; 
z przedstawienia zaś tego przekonają się delega- 
cye, że o podwyższeniu budżstu wojskowego ani 
myśleć nie można, a minister wojny będzie zmu- 
szonym konteotować się odcięciem 77/,, miliona. 
W przeciwnym razie będziemy znowu mieli kwe- 
styę gabinetową. 


Wiedeń 19 listopada. 


— r. W tekscie węgierskim listu cesarskiego o 
zmianie tytułu, przychodzi szczególna warianta, 
która „przez omyłkę* otrzymała się. Dotyczące 
bowiem miejsce mówi nie tylko: „Cesarz Au- 
stryacki, król Węgier.ki itd“, lecz: „Cesarz Au- 
stryacki, król Czeski, Galicyjski, itd.“ Tako- 
wa „omyłka*, która oczywiście w dalszych urzę- 
dowych powtarzaniach tytułu sprostowaną została 
milcząco w tekscie węgierskim, sięga pewnego 
stadynm rokowań, kiedy chciano Galicyę jako 
drugie królestwo w Cislitawii osobliwie wyszcze- 
góluić. Ze imienne przytoczenie Czech w tak zwa- 
aej mniejszej tytalaturze nie zostało pominiętem, 
przypisać to należy przedstawieuiom księcia Ka= 
rola Anersperga z czasów, kiedy jeszcze zasiadał 
w gabinecie jako prezes ministrów i przemawiał 
zą krajem swoim rodzinnym. 

W sejmie pruskim idzie teraz o pokrycie nie- 
dobura budżetowego. Większość deputowanych 
przechyla się do zdania, że powiększone wydat- 
ki, jakich wymagało wzmocnione stanowisko pań- 
stwa, powinny być pokryte podatkami całego 
Związku półaocnego, a nie samych tylko krajów 
korony praskiej, a przynajmniej, aby choć część 
ciężarów niedobora zwaloną była na barki współ- 
związkowych krajów. Natomiast inne rządy związ- 
kowe opierają się temu jak najsilniej. Jak przed 
trzema miesiącami wztraniały się przyjąć nad- 
zwyczajuych rozłożonych na siebie ciężarów tak 
zwanych matrykaleroych, a rząd pruski zwolna 
jedea i drugi gabinet do tego zniewalał czy też na- 
kłaniał, tak obecnie rządy związkowe dostrzegł- 
szy na co się zanosi, i że nie pierwszy raz przyj- 
dzie im ponosić ciężary panowania pruskiego, 
domagają się nie tylzo uwolnienia się od tego 
przyrosta wpłat przez siebie wnoszonych, ale na- 
wet zmniejszenia ich, a to choćby przez częścio- 
we rozbrojenie zbyt wielkich wojsk. Sprawa ta 
może snadnie wywołać w przyszłej Radzie związ- 
kowej za tydzień zebrać się mającej, kwestyę 
rozbrojenia. Dla tego też, aby temu zapobiedz, 
zmuszoay został br. Bismark porzucić wreszcie 
zacisze swoje na Pomorza i przybyć nićóbawem do 
Berlina na otwarcie Rady związkowej. Rząd pru- 
ski nie zechce już teraz ponieść porażki pod 
względem finansowym, i gotów przystać na czę- 
ściowe rozbrojenie, a przyaajmniej na rozpuszczenie 
rezerw i zmniejszenie kadr. Ciężary związkowe, 
zwłaszcza liczone na głowę koszta uzbrojenia, są 
zbyt wysokie dla niektórych ubogich okolic, np. 
w Turyngii, nie nawykłych do tak ogromnych 
odatków. Miasta wolne niegdyś, patrzą niechę- 
tnie na siły zbrojae, których dawniej nie potrze- 


o 
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o życiu i pismach 


Michała Grabowskiego. 


—— 


(Ciąg dalszy). 


Tymczasem wojna wschodnia na korzyść sprzy- 
mierzonych a z upokorzeniem Moskwy, zbliżała się 
do rozwiązania. Skończyła się jak dramat Śmiercią 
głównego jej aktora: Cara Mikołaja, który zdaniem 
h 3 chnem ~ tak poświęcić 

onorówi lmperyi swojej; a raczej (jeźli tak było 
w istocie, że zszedł gwałtownym zgonem) padł 

która już sięgała rozmiarów biblijnego 
Nabuchodonozora. Następca jego z błogosławień - 
stwem pokoju wstąpił na tron osierocony, i na nim 
z jakimsiś dobrodusznym zachwytem zawisły ró- 
żnego rodzaju nadzieje i najdziwniejsze bez ża- 
dnej zasady przypuszczenia. Ulegli temu z kolei 
długim uciskiem doświadczeni „Ziomkowie,* i jak- 
kolwiek sam car zabraniał podobnych złudzeń, ap- 


ledwie niepowszechnem chciał się 


ofiarą dumy, 


* 


probując we wszystkiem ojcowskie polityczne mia- 
ry, odrzucając ze wstrętem petycyę „Podolan* żą- 
dających przyłączenia do Kongresówki, mimo to je- 
dnak, jakby czarodziejską rószczką doraźnie przy- 
krócone wybryki siepaczów administracyjnych, zwia- 
stowały wyraźne złagodzenie systematu i zapowia- 
dały reformy wymaganiom epoki odpowiedne. Prze- 
cież Dziernowicka komisya za wiedzą i z rozpo- 
rządzenia młodego Cara ustanowiona i już parafią 
katolicką nie unicką do szyzmy gwałtownie przy- 
wracająca, odpowiedź surowa deputacyi podolskiej, 
zapowiadająca, że pod imieniem przybranem Rusi 
wszystko co weszło w granice imperyum niety- 
kalnem na zawsze pozostanie, wszystko to wskazy- 
wało najwyraźniej na tę fatalną solidarność Cara 
z tytułem jego absolutnej władzy, do którego z ko- 
nieczności się wiążą przywłaszczenie 1 zabór na 
zaspokojenie drapieżnego instynktu ludów mu pod- 
władnych, na utrwalenie zasady panowania wspar- 
tego religią, gdzie cześć cara zastąpiła cześć Bo- 
ską, gdzie wszelkie czyny jego osobistą sankcyą się 
upoważniają: bo to bałwochwalstwo tam ideę pań- 
stwa zastąpiło i ma wyznawców w masie surowe- 

o ludu niekierowanego chrześciańskiem uczuciem, 
ale jakby szatańskim wpływem sfanatyzowanego we 
czci „Bożyszcza*, ofiarą duszy i ciała zjednać się 
jedynie mogącego. Długo Europa w zaślepieniu 
swojem i jej dyplomaci dopuszczający, a nawet 


wewnętrznych, przypuszczali, że to państwo byt 
swój wzięło i rozwija w warunkach wszelkiej kom- 
binacyi spółecznej właściwych, ledwie nie pokla- 
skiwali jej sukcesom, nie wahając się wesprzeć na 
jej potędze; zwłaszcza te monarchie, które, w celu 
podtrzymania zachwianej władzy i powagi swojej, 
w idei pogańskiego cezaryzmu oparcia swego szu- 
kały. I Moskwa też wtorując temu zaślepieniu, nie 
zaniedbywała wszelkich kłamliwych pozorów dla 
utrzymania tej opinii. Carowie ci jednak żadnej 
cechy chrześciańskiej nie noszą na sobie, pozba- 
wieni namaszczenia šak jak ich naddziadowie, któ- 
rzy u Hana Złotej Ordy to namaszczenie z dele 
gacyą potwornej władzy swojej nad ludem chrze- 
ściańskim brali, potrzebują niejako krwawego pak 
tu zbrodni do inauguracyi tronu swego dla nada. 
nia mu tej koniecznej cechy grozy, która im za- 
stępuje urok majestatu. Tym tylko sposobem daje 
się zrozumieć i wytłomaczyć ten krwawy epizod 
komisyi dziernowickiej, na wstępie panowania do- 
brotliwego Aleksandra Ilgo dopełniający tego ko- 
niecznego warunku wschodzącego w nowem wcie- 
leniu caryzmu dającego tem zakład siepaczom 
swoim duchownym i świeckim, prawosławiu i czy- 
nownictwu, że wiernie i w tymże duchu programa- 
tu misyi carskiej dopełnił. W ich też języku usym- 
bolizowało się w terminach, uświęconych zwycza- 
jem, znaczenie tego carstwa „Kazny*, które z go- 


wzywający udziału Moskwy w sprawach swoich |dłem kaźni czyli kary wdziera się do opanowania 


Europy i z dopuszczenia Opatrzności stanowi pla- 
gę jej zagrażającą na podobieństwo tureckiej, któ- 
ra z takimże złowrogim wpływem zagrażała i 
wdarła się do Europy na początku XIV wieku: 
z tą tylko różnicą, iż ta dziś przywłaszczyła so 
bie umiejętne środki cywilizacyi, posiłkując się ze- 
psuciem i zwątleniem moralnem spółeczności eu- 
ropejskiej. 

Z tak odmiennego już stanowiska M. Grabowski 
patrząc na Moskwę, bo kilkoletni pobyt w Kijo- 
wie i stosunki z wyższą czynowną hierarchią, wni 
knąć mu lepiej dozwoliły w tę otchłań „Machia- 
welizmu*, kierującego tą bierną masą aglomeracyi 
różnorodnych plemion wchodzących w skład car- 
stwa ; nie przejął się już tak łatwo złudzeniami, ja- 
kim poddawali się ziomkowie, pomimo ostrzeżeń 
nadsyłanych z emigracyi, nie przyjął nawet z na- 
dzieją ich uiszczenia tych złudnych obietnic libe- 
ralizmu, przeciwko którym trzeźwy sąd jego z prze- 
konań religijnych i towarzystkich płynący, zawsze 
go uzbrajał. W gotującej się emancypacyi włościan, 
pomimo przyjętego pozornie udziału szlachty, do 
patrywał on na ruinie narodowości własnej i współ- 
plemiennej, absorpcyę w gminiei jej władzach kierun- 
kowi czynownict wa wszechwładnego poddanćj, wy 
tępienie autonomicznego ruchu i życia. — Wpra- 
wdzie przewidywania te jego sięgały zą zakres o- 
becności, która się zrazu W innych i bardzo łudzą- 
cych barwach przedstawiała; dowodziło tego w nim 


tylko głębokie rozczarowanie i brak ufności w Rzą- 
dzie, którego ducha i dążeń antichrześcijańskich, 
w brew cywilizacyi europejskiej nastrojonych, do- 
skonale pojmował. Przecież zwątpienia te swoje 
nie wielu bliższym swoim kommunikując, zachęcał 
i wpływem, jaki chwilowo był odzyskał, wspićrał 
wszelkie zamiary i czynności w widokach dobro- 
bytu prowincyów naszych podjęte. Wpłynął na za- 
łożenie „Towarzystwa rolniczego* i wraz przy nim 
utworzenia „Ziemskiego kredytu towarzystwa* któ- 
reby, ściągnąwszy kapitały nizko procentujące z ban- 
ków Carstwa, przeniosło kredyt na grunt właści- 
wy, swojski, opierając go na produkcyi miejscowej 
i obrotach umiejętnej i zastosowanej właściwie 
spekulacyi. To Towarzystwo niezbędnem było do 
wprowadzenia przemysłowego gospodarstwa i pod- 
trzymania fabryk, rękodzielni ze zbytkiem mnożą- 
cych się na niedostatecznych kapitałach opartych 
i szkodliwą lichwą dotąd się posiłkujących. Zda- 
wało się, przy koncessyach na razie z łatwością 
otrzymanych, iż pozyskując aprobacyę tych dwóch 
Towarzystw, przy władzy zostawionej pośrednikom 
mirowym (sędziom pokoju) z wyboru podówczas 
szlachty pochodzącym, administracyjne władze pro- 
wincyów z uchyleniem a przynajmniaj ze znaczną 
modyfikacyą przewagi policyjnej, przejdą w ręce 
ziemskich właścicieli. Otrzymane wtedy na żądanie 
litewskich obywateli katedry polskiego języka przy 
gimnazyach rozciągnęły się i do naszych prowin- 


CZAS z Niedzieli 22 Listopada 1868. 


bowały, a w których widzą nie tyle obronę przed | opuścić, czy też rzeczywiście już opuścił stolicę|z kancyi dziennika; p. Karol Payer, redaktor 


nieprzyjacielem zewnętrznym, jako raczej podsta- 
wę państwą militarnego. 


Paryż 17 listopada. 


8. Mowa lorda Stanleya, która sprawiła zao 
negdaj spadek na giełdzie i wrażenie w Paryżu, 
zostałą przyjętą przez dzienniki rządowe w du- 
chu pokojowym, lecz nieco 2 ironią. Nie wcho- 
dząe w szczegóły mowy, op. w oświadczenie się to- 
rysów za zupełoą jednością Niemiec, Monitor o- 
graniczył się na nieinterwencyi ministra. La France 
zrobiła uwagę, że Fraucya mniej szczęśliwa niż 
Anglia, nie ma potężnego sprzymierzeńca w cie- 
śninie Kaletańskiej i że musi się mieć na baczuo- 
ści. Constitutionnel dodał, że rzeczona mowa była 
czysto wyborczą, przeznaczouą na wykazanie, że 
tylko Torysi mogą utrzymać pokój, i że dla tego 
nie należy przywięzywać do niej żednej wagi. 
W rzeczy samej, polityka wyłożona przez Stan 
ieya jest tendencyjoą; przemawiać za jednością 
Niemiec, jako rzeczą nataraloą, a nie baczyć, że 
równie Fraacya mogłaby za takim samym popę- 
dem dotrzeć do Antwerpii; twierdzić, że Rosya 
mie szkodzi Turcyi, lecz szkodzą jej tylko we- 
woętrzne niesnaski: jest to zapatrywać się z czysto 
pruskiego stanowiska. W toka mowy jedea sło- 
chaez zawołał: „To polityka Brighta! * Iany rzekł: 
„Po nowa polityka Whigówl* Bydź może, nieda- 
wno bowiem p. Layard utrzymywał, że Torysi 
przywłaszezyli sobie politykę z» graniczną Wbigów. 
Tataj nie przywięzują wielkiego znaczenia do mo. 
wy Stanleya, Wiedzą, że dla utrzymania się przy 
władzy, Torysi sehlebiają królowej Wiktoryi i mi- 
łości jej ku Prusom; że dla wstrzymania wojny, 
która w tej chwili Prusom nie na rękę, lord Stan- 
ley pracuje nad zebraniem konferencyi, z kongre 
dem bowiem, odrzucooym dumnie w 1864r. przez 
Auglią, wystąpić nie śmie. La Presse, jedyny dziś 
dziennik polityczny w Paryżu, zawołał: Nie, Fran- 
cya mie może dla przyjażoi Aoglii, przywrócić 

sau i apetytu br. Bismarkowi. 

-Wojsko krytykuje politykę, która licząc na o 
pozycyę poładniowych Niemiec, była przeciwoą 
wojnie zimowej. Według jedoego attaché militaire 
przybywającego z Niemiec, armia pruska była i 
Jest dotąd w wielkiej obawie wojny. Rząd praski 
odmienia z pośpiechew nowe karabiny. Francya 
ma obecnie wyższość nad Prusami i będzie ją je- 
szcze miała na wiosnę, ale za rok Prasy będą go- 
towe. Potwierdza się, że organizacya francoskiej 
gwaidyi ruchomej będzie skończona w lutym. 

Hr. Goltz wyjechał wczoraj do Berlina. 

W Hiszpanii moożą się rozruchy i partya re- 
publikaneka bierze przewagę. Olozaga oświadczył 
się za monarchią, ale niemal elekcyjną. 

Wiecie z dzienników, że sprawcy manifestacyj 
na cmentarzu i dzienniki opozycyjne, które otwar- 
ły składkę na pomnik Baudioa , zostały skazane 
na różne kary przez sąd policyi poprawczej. 
W toku tej sprawy, adwokaci obżałowanych wy. 
stąpili z jaskrawemi mowami. Minister Bsroche 
przesłał w tym przedmiocie kategoryczny okólnik 
do prokuratorów. Poleca on puszczenie płazem list 
składkowych ogłoszonych przed wyrokiem policyi 
poprawczej, a poszukiwanie tych dzienników, któ- 
re będą zbierać składki po wyroku. Pogłoska, że 
urządza się manifestacya na dzień Żgi lub 3ci 
grudnia, pierwsza w rocznicę zamachu stano, 
droga śmierci Baadina, jest zapewne zmyśloną. 
Rząd nie widzi wcale, jak to sądził Gaulois, spi- 
aku w manifestacyach i za ten wyraz został za- 
* pozwany. 

Ukazał się nowy dziennik w obronie rządu Dix 
Decembre, Redaktorem jego jest p. Granier, były 
redaktor La Situation. 

Przybył tu marszałek Mac Machon, a jutro przy- 
będą księstwo Walii. 

Onegdaj odbylo się nowe zgromadzenie w sali 
reduty pod prezydeacyą p. Garnier, ekonomisty. 
Chodziło o wyjańnie stosunku kapitału do pracy. 
Mowcy, którzy chcieli wytłamaczyć tę kwestyą 
ekonomicznie, zostali zakrzyczani przez socyali- 
stów. Lnd francuski nie jest stworzony do ekono- 
mii politycznej. Marzy on zawsze o rewolucyjnym 
socyalizmie. 
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Wiedeń 20 listopada. Pogłoski o nieporozu- 
miepia między baronem Beustem a hr. Andras- 
sym, jakie obiegały w Peszcie, żadoej dotychczaa 
nie mają podstawy. Ostatuiemi dniami nie takie- 
go nie zaszło, coby na tak ważną zmianę, jak za- 
stąpienie Kanclerza hr. Aadrassyw, wpłynąć mo- 
gło. W obecnych zawikłanych stosunkach Austryi 
ustąpienie bar. Beusta z posady miuistra spraw 
zagranicznych byłoby wypadkiem niepospolitego 
%0sCzenia. Ale, powtarzamy, nie nie zaszło, coby 
przypuszczenie podobne usprawiedliwić mogło. 
Wszystkie te pogłoski opierają się, jak sądzimy, 
na następujących danych: Nowa Presse napisała 
artykuł wstępny, dający do zrozumienia, że w ra- 
zie, gdyby Rada państwa nie była uchwaliła u- 
stawy wojskowej, Kanclerz państwa byłby zma- 
szony ustąpić, a wtedy objąłby hr. AudrasBy u- 
rząd ministra spraw zagranicznych ; równocześnie, 
kiedy artykał tea się pojawił, baron Benst miał 


wym 
ministra wojny zawezwać dla wyjaśnienia uderza- 
jącej różnicy, jaka zachodzi między budżetem 
przeszłorocznym a tegorocznym. 


delegatom żądanych wyjaśnień o zmienionym po- 
dziale budżetu podług główniejszych działów go- 
spodarskich. Minister oznajmił przedłożenie kredy- 
tu dodatkowego za rok 1868. 


Hock referował o etacie fiaansowym. Hr. Rech- 
bergowi, byłemu ministrowi spraw zagranicznych, 
odcięto 3600 złr. z pensyi wynoszącej 12.000 złr. 
Wniosek Rechbanera, aby ministerstwa wspól- 
ne płaciły kwateruokowe za używanie biór swo- 
ich, upadł. Podług depeszy telegraficznej do Pres- 
sy, wniosek Rechbauera inaczej opiewał; żądał 
on, aby Węgry były zmuszone płacić 30 % czyn- 
szu od mieszkań ministrów wspólaych; Karan- 
da popierał ten wniosek, lecz po energicznem 
przemówieniu Ziemiałkowskigo wydział od 
rzucił wniosek Rechbauera. Dr Ziemiałkowski o- 
strzegał delegatów, aby podobnemi drobnostkami 
aie zrywali ostatoaiego węzła wspólności. 


dżeta Kanclerza. 


dów naukowych donosi Wekrzeitung, że dwie 
szkoły wojskowo - techpiczne tj. w Krakowie i 
Libepan mają być zaiesione. Pozostaną więc tyl- 
ko szkoły wojskowo -techuiczne w Pradze i Oło- 
muńco; w nich kształcić się ma 300 elewów, po- 
dzielonych na trzy karsa, a w razie ukończenia 
stadyów z wyszczególnieniem przechodzić mają do 
akademii technicznej, w przeciwnym zaś przy. 
padka wcieleni zostaną do szkoły aspirantów ofi- 
cerskich w wojsku. Połączona dla artyleryi i in 
iożynieryi akademia techoiczna w Wiedoiu ma 
być urządzona na 320, akademia w Wiener Nen- 
stadt na 400 elewów. Szkoły wojskowo-techuiczne 
są szkołami przygotowawczemi do akademii te- 
chnicznej, 
w Wiener- Neustadt. Lecz do akademii tak 
że wprost z stann cywilnego wstępować można; 
warnokiem wstępu do akademii wojskowej w Wie- 
doiu jest okończona z dobrym postępem wyższa 
szkoła realoaa, do akademii w Wiener - Neustadt 
ukończona draga klasa w gimoazyam wyższem. 


wynoszą 6,593,000 złr., na uzupełaienie uzbrojenia 
armii 961,000 złr., na nowe budowy 1,400,000 złr., 
na budowy portów 39,000 zir., na mandary 
200,000 złr., na pensye dla oficerów nadliczbo- 
wych 2,500,000 złr. Tegoroczne wydatki zwyczaj- 
ne przewyższają przeszłoroczne o półtora milio- 
aa, a o 4,696,000 uchwaloną przez Delegacyę 
sumę. 


węgierską celem załatwienia kilku spraw ważniej- 
szych w Wiednia. Z tych okoliczności, tudzież z 
niezadowolenia Delegatów z budżetu tegoroczne- 
go, nowiniarze wzięli pochop do ułożenia sznmnej 
wiadomości o ustąpienia Kanclerza. | 

Bylibyśmy może pogłoski te, jako nic niezna- 
czące, zupełnem pominęli milczepiem, gdyby nie 
wiedeński Vaterland, który zmianę powyższą uwa- 
ża za fakt dokonany, poświęcając „ustępującemu“ 
Kanclerzowi artykuł wstępoy, pełen ironii; hr. 
Andrassego Vaterland wita już jako następcę ba- 
rona Beusta, a temu ostataiemu powierza misyę 
dyplomatyczną to do Rzymu, to do Paryża. Na 
jakiej podstawie ? 

— Między tekstem węgierskim listu Cesarskiego 
z d. 12 listopada, załatwiającego kwestyę tytuło- 
wą, a tekstem niemieckim ważna zachodzi róż- 
nica. W węgierskim Galicya mieści się w ma- 
łym tytale N. Pana i opiewa: „Cesarz austryacki, 
król Czech, Galicyi i apostolski król węgier 
aki“, w niemieckim niema wzmianki o Galicyi. 
Gdzież więc zaszła pomyłka, czy w tekście wę- 


gierskim, czy w niemieckim? Zwracają na to u- 


wagę dzienniki, pisze nam także o temikorespon- 
deot wiedeński (— r.) w liście powyżej zamie- 


8zCzoDym. 


— Zaowu dwaj delegaci z izby wyższej Rady 
państwa złożyli mandaty, tj. hr. Wickenurg i 
książe Sch dnburg. 

— Wydział do budżeta wojskowego z Delega- 


cyi Rady państwa odbył się d. 13 bm, pierwsze 
posiedzenie pod przewodnictwem jenerała Ga- 
blenza. Delegat Dr. Gross wniósł, aby szcze- 
gółowo obradować nad budżetem, celem uwydat- 
cienia niektórych rubryk, które obcięte być mu- 
szą. Del. Dr Demel zaś sądzi, że w dniach} 14 
niepodobna szczegółowo roztrząsać tak mnogiej 
liczby rabryk, radby więc przedewszystkiem po- 
znać środki fiaansowe, jakiemi Przedlitawia na 
podobnego rodzaju wydatki rozporządza i dla te- 
go wnosi, aby telegrafem zawezwać ministra skar- 
ba Dra Breatla dla otrzymania potrzebnych 
wyjaśnień. Wydział zgodził sią na wniosek Dra 
Demla, i zaprosił mioistra do Pesztu; Dr Brestel 
w sobotę ma tam przybyć. 


Przystępując do obrad nad budżetem wojsko- 
daga doszli do przekonania, że trzeba i 


Nazajotrz d. 19 bm. minister wojny udzielał 


Na posiedzeniu wydziała fioansowego baron 


Delegacya węgierska uchwaliła bez zmiany bu- 


— QO przyszłej organizacyi wojskowych zakła- 


a kolegium wojskowe do akademii 


— Wydatki nadzwyczajne na sprawy wojskowe 


— Następujące wyroki sądowe ma dzieanika- 


rzy czeskich dziś znowu zapisać nam wypada; 
zapadły one wszystkie w jednym dnia. l tak p. 
Jan Kveton, redaktor Pokroka skazany został 
na 6 tygodni ścisłego areszta i na utratę 100 złr. 


niektóre wydziały z iżby niższej dalej obradoją 


dury karnej odbył onegdaj 
dewszystkiem wybrał Dra Tschabuschoigga prze- 
wodniczącym w miejsce barona Pratobtvery, Dra 
Mendego jego zastępcą, posła Bibusa drugim 
sekretarzem a pierwszym sekretarzem (pozostał i 
nadal Dr Wyrobek. Przedmiotem obrad był 
Dział I2ty (projektu rządowego o przesłucha- 
niu świadków. 


stawać jako świadek przed sądem, przyjętym zo- 
stał bez zmiany. 


ków słuchać nie wolac; do ustępu pierwszego: 
„Duchowni co do okoliczności, powierzonych im 
przy spowiedzi lub w ogóle pod pieczęcią ta- 
jemnicy kapłańskiej“ — postawiono i uchwalono 
wniosek, aby wypuścić słowa:, lub w ogóle pod 
pieczęcią tajemnicy kapłańskiej“. 


ne od obowiązku świadczenia, żadnej nie uległ 
zmianie. 


ogóle każdy świadek obowiązany jest stawać przed 
sędzią, lecz osoby, którym słabość lab ułomność 
do sądu przybyć przeszkadza, w domn przesłacha- 
ne być mogą.* Paragraf ten w następującej przy- 
jęto osnowie: „Osoby którym słabość lub ułomność 
do sądu przybyć 
chane być mogą. 


zmianami stylistycznemi. 


z świadkiem niechcącym zeznawać; paragraf ten 
na wniosek Dra Wasera następną otrzymał o- 
anowę: „Jeżeli świadek staje, lecz bez prawnej 
przyczyny niechce zeznawać, natenczas sędzia 
śledczy może go do tego zmusić karą pieniężną 
aż do 109 złr., a w razie dalszego wzbraniania 
się, w wypadkach ważniejszych zamknięciem aż 
do sześciu tygodni, ©0 atoli nie może wstrzymać 
dalszego prowadzenia lub. dokończenia śledztwa 
wstępnego." 


cyów, nawet lektorya tegoż języka i literatury mia- 
ła być otwartą przy Uniwersytecie Sgo Włodzi- 
mirza w Kijowie. Zachęcony temi ustępstwami, lu- 
bo w smutnych przewidywaniach swoich niedaleki 
im koniec rokował, na zjeździe obywatelskim w Ki- 
jowie zrobił wniosek, aby metryki Akt tych trzech 
prowincyów, w opiece archeologicznej komisyi zo- 
stające, wyłącznemu zawiadywaniu Kustosza z wy- 
boru obywateli ustanowionego powierzone były. 
Projekt ten jednomyślnie przyjęto, fundusz stoso- 
wny obmyślono, i wezwano do podobnegoż w u- 
chwale udziału Wołyńskiego i Podolskiego mar- 
szałków. 
(Dalszy ciag nastąpi). 


—RAAYNNYYW 0 


OSTATNIE PIEŚNI 


Starego Wieszcza. 


Trzy Psalmy. 
1. 


Przetrwałać dni twej chwały, Swiątynio wolności! 
Żsgwie twych ofiar zgasły, cześć twoją w prze- 
[szłoścj. 


I widziałyć narody bratnie w blasku chwały, 
A przed obliczem twojem czoła pochylały: 


Bowiem przez oczy twoje niebo przeglądało, 
W twoich wdziękach tysiące aniołów igrało, 
Przez usta chór Serafów śpiewał niewidomy, 
A w chmurach twego gniewu skrywały się gromy. 


Gdzież są twoi wyznawcy ? — Odbieżelić rano, 
Jako ptactwo powietrzae palmę współ złamavą, 


Odstępcy czczą Baala, płosi Cię nie baczą, 
A nieliczni w skrytości nad twym losem płaczą. 


Złorzecząc Ci, złorzeczą młode pokolenia..." 
Bo Paa odjął od Ciebie moc swego ramienia. 


Niepomnią, jaką byłaś, niebaczoi blożoierce, 

Przed tem, nim wróg okrutny zakrwawił twe 
g miis [serce ! 

Oto ja łzaawem okiem w Ciebie się wpatrzyłem, 


Wzruszyły się wnętrzności — Ano zobaczyłem: 


Z nieba ku Tobie świata wystrzeliły zdroje, 
A igrając upadły na oblicze twoje. 
I zajaściała młodość i potęga nowa... 


A głos Pana proroctwem przemówił w te słowa: 


„Gruzy twoje nie znikną, Pan je znów zgromadzi, 


Swobody na cztery miesiące ciężkiego więzienia, 
zaostrzonego postem w pierwszy i trzeci piątek 
każdego miesiąca (wniosek prokuratoryi był na 
18 miesięcy); p. Karol Krousky, redaktor Na- 
rodnich Novin na cztery miesiące ścisłego aresztu 


i 200 złr. utraty z kaucyi; nakoniec p. Józef 


Kout były redaktor Nar. Novin w dwóch proce 
sach, tego samego dnia odbytych, w pierwszym 
za niewinvego uznany, w drugim zaś na dwa 
miesiące aresztu i 300 złr. utraty z kancyi ska- 
zany został. P. Koat zapytany przez przewodni 
czącego, czy już był karany, wyjął notatkę i od 
czytał następujące słowa: „7go września areszto 
wany, 24go tegoż miesiąca skazapy na trzy mie 
siące aresztu i 250 złr. utraty z kaucyi, 13g0 
października na 7 miesięcy ciężkiego więzienia 
i 1000 złr. utraty z kancyi, 16go pażdziernika 
na 8 miesięcy ciężkiego więzienia i 1000 złr. u- 
traty z kaucyi, 27go października na 4 miesiące 
ciężkiego więzienia i 500 złr. utraty z kaucyi, 
17go listopada na 1 miesiąc aresztu i 250 złr. 
utraty z kaucyi.* 

— Sejm zagrzebski uchwaliwszy adres dzięk- 
czynny do N. Pana za potwierdzenie ugody chor- 
wacko-węgierskiej, wybrał deputowanych do se i} 
mu węgierskiego; do Izby wyższej wybrani 
zostali: lakey i Maljevacz; do Izby niższej: Hor- 
vath, Petroviez, Car, Jankowicz, Hervovicz, Bede- 
kovicz, Jasipowiez, Aaker, Suhaj, hr. Piotr Peja- 


czewicz, hr. Władysław Pejaczewicz, Maller, Fv- 


droczy, Cegel, Balog, Kerestary, Barabas, Jelacie; 


do deputaeyi w sprawie Rieki: Bedekowicz, Su- 


haj, Zawiez i Piotr Pejaczewicz. Od wyborów 
wymówili się: Zlatarowicz, Kusewicz, Stiglitz, 


Janko i prezes Izby Vakanowicz. 


— Mimo odroczenia posiedzeń Rady państwa 


w Wiedniu. Między innemi wydział do proce- 
osiedzenie, prze- 


$ 150, podług którego każdy obowiązanym jest 


$ 151 mówi o osobach, których jako świad- 


$ 152 ustanawiający, jakie osoby są uwolnio- 


$ 153 według projekta rządowego opiewał: „W 


„przeszkadza, w domu  przeslu- 


$ 154 stanowiący, że członkowie. domu cesar- 


skiego tylko przez wielkiego ochmistrza dworu, a 
po za Wiedniem tylko przez prezesa sądu obwo- 
dowego jako świadkowie przeslachani być mogą, 
zmieniono w ten sposób, że zamiast słów. „pre- 
zesa sądu obwodowego“ położono wyrazy „pre- 
zesa trybuoału sądowego» pierwszej instancy1.* 


$$ 155, 156, 157 i 153 przyjęt» z niektóremi 
$ 159 określa postępowanie sędziego śledczego 


$ 160 aż do$ 168 włącznie nie doznały zmiany; 


do § 169 wyliczającego osoby, od których przy- 
sięgi odbierać aie wolao, uchwalono na wniosek 
Dra Wasera ustęp b w osnowie: b „będący 
pod śledztwem lab odsiadający karę za zbrodnię 
lab występek z chęci zysku popełniony.“ 


$$ 170 i 171 nie uległy zmianie, 
W $ 172 ustanowiono, że poszkodowany lub obra- 


żony, ze względu na zeznanie swoje ma być trak- 
towany na równi z świadkiem. Dy § tego doda- 
no ustęp: „Lecz gdyby był zarazem i oskarżycie- 
lem prywainym, nie moża: go przymuszać do 
złożonia zeznań.“ 


Z $173 rozpoczyna się dział „9  wezwanin, 


tymcezasowem zamknięcia i uwięzienia obwioione- 
go“, rozpada się na cztery Części: pierwszą ($ 173) 
o wezwaniu (cytacyi), dragą ($ 174 aż da $ 179) 
o uwięzieniu w zwykłym areszcie ś] 
czasowem zamknięciu, trzecią 
o obchodzeniu się z więźniami 


tą ( $ 187 aż do $ 193) o zniesieniu aresztu i 
o kaucyi. 

$ 173 domaga się w ustępie drugim, aby ob- 
winionych na piśmie wzywano. Wydział dodał, 
że piśmienne wezwanie musi być „zapieczętowa- 
ne“. Obrady nad drugą częścią (tj. $ 114 aż do 
$ 179) zostawiono w zawieszeniu. 

$ 180 nie doznał zmiany. Wstęp $ 181 uchwa- 
lono w osnowie: Uwięzieui powinni być zamy- 
kani, ile możaości w odosobnieniu.“ 

$ 182, 183, 185 i 186 przyjęto podług projek- 
tu rządowego. Do $ 184 stanowiącego, że uwię- 
ziony tylko za wiedzą sędziego śledczego może 
przyjmować lub odsyłać listy, dodano po słowie: 
rei wyrazy: „telegramy i tym 'podoboe prze- 
sylki. 


n 
Kronika miejscowa í zagraniczna. 


Kraków 21 listopada. Na posiedzeniu Oddziału 
Archeologii i Sztuk pięknych w Towarzystwie nau- 
kowem krakowskiemd, 18 listopada, przewodniczący ks. 
Jerzy Lubomirski wspomniał naprzód o bolesnych 
stratach, jakie umiejętność archeologii i badanie prze- 
szłości krajowej poniosły przez śmierć tak zasko- 
mitych uczonych, jak hr. Konstantego Tyszkiewi- 
cza, Ambrożego Grabowskiego i biskupa Łę- 
towskiego; następnie przedstawił żądanie p. Szczę- 
snego Raciborskiego z Zamojścia, aby Oddział 
archeologii zechciał uzyskać dlań pozwolenie od Rady 
miasta Przemyśla rozkopania mogiły tak zwanój ta 
tarskićj pod Przemyślem leżącćj. Oddział zważywszy, 
że podobne poszukiwanie z wielu innych względów 
ważnem być może dla nauki, uchwalił odezwać się 
z tem do Rady miasta Przemyśla, prosząc jednak, 
aby kopanie to w obecności tylko delegowanego ze 
strony Oddziału, Dra Żebrawskiego, i za jego 
wskazówką dokonanem było. Na zapytanie gminy 
Ujścia Solnego, jakie jój godło herbowe przystoi, 
Oddział ostatecznie odpowiedzieć nie może, dopokąd 
posiadać nie będzie dokładniejszych odcisków dawnych 
pieczęci i niektórych wiadomości, o co uchwalono pi- 
sać. (o do wskazówki konserwatorskićj, która już 
uzyskała aprobaty biskupie, nchwałono przedstawić 
jéj rękopis Komitetowi Towarzystwa, dla wydrukowania 
i objaśnienia odpowiednią liczbą rysunków, 

Na wniosek Przewodniczącego postanowiono wydać 
odezwę do Rad powiatowych, polecającą ich straży 
pomniki narodowe i dzieła dawnój sztuki w myśli 
przyjścia w pomoc działaniu konserwatorów, Dr Fran- 
ciszek Matejko oswiadczył, że ukończył pracę co 
do dopełnienia bibliogrzfii artystycznćj polskićj w sło- 
wniku takićj bibliografii powszechnój w Londynie 
wychodzącym. Uchwalono pracę tę przesłać hr, Prze ź- 
dzieckiemn jako pośrednikowi w tój sprawie. 

Odezytano list fotografa p. Walerego Rzewu- 
skiego objaśniający, dla czego dotąd nie zebrał się 
do zdjęcia fotografii częściowo rzeżb ołtarza Wita 
Stwosza w kościele N. Maryi Panny; poczem przy- 
stąpiono do głosowania na członków nowego zarządu 
Oddziału na rok przyszły, W rezultacie głosowania 
przewodniczącym pozostał nadal ks. Jerzy Lubo- 
mirski, kurator zakładn Ossolińskich i Członek 
Izby wyższćj; Zastępcą tegoż profesor Dr Józef Łe p 
kowski, sekretarzem zaś prof, Władysław Łu szcz- 
kiewiez. 

— Rada miasta Krakowa uchwaliła na ostatniem 
posiedzeniu, na wniosek radzcy Dra Weigla, wy- 
znaczenie Komitetu, mającego się zająć zbieraniem 
składek pióniężnych, odzieży i wszelkich darów na 
rzecz pogorzelców Stanisławowa. Komitet ten, zawią- 
zawszy się pod przywodem radzcy miejskiego X. ka- 
nonika Górniekiego, przesłał do wszystkich włedz 
i instytucyj miejscowych odezwę, którą tu powtarza- 
my, i udał się do konsystorza biskupiego o polece- 
nie głoszenia z ambon o składkach na cel powyższy 5 
tudzież do przełożonych i kaznodziejów innych wy- 
znań o poparcie w tym duchu. Odezwa Komitetu 
brzmi jak następuje: 


Do Sżanownych mieszkańców Krakowa. 
Komitet wysadzony z łcna Rady miejskiej do za 


jęcia się gorliwie zbieraniem składek na rzecz pogo- 


rzelców Stanisławowskich, tak ciężką klęską dotknię- 
tych, odzywa się do wspaniałomyślnych serc Waszych, 
Szanowni Obywatele, abyście za przykł:dem tych, co 
już dotąd z datkiem dla nieszczęśliwych pośpi eszyli, 
poprzeć chcieli i dalej usiłowania nasze niesieniem 
bratniej pomocy tylu zniszczonym rodzioom mia sta 
Stanisławowa. 

Do 8000 osób, wazelkiego mienia pozbawionych, 
wygląda wśród zimy i nędzy zewsząd ratunku i po- 
mocy, a ehoć i kraj pożyczkę na częściowe odbudo- 
wanie poręczy i miłosierdzie prywatne datkami się 
przyczynia, wszystko to mało na təki ogrom nie- 
szczęścia; w końcu i datki coraz skąpiej idą , bo kraj 
sam jest biedny, a pożary co chwila go niszczą ! 

To też ubogie miasto nasze, przed kilkunastu laty 
podobną klęską nawidzone, nie tem w ogóle co da, 
ale tem raczej jak da, okaże nieszczęśliwej współ- 
braci udciał swój najżywiej; dajmy więc szybko i 
chętnie, licznie i gorliwie, a zbierze się grosz do 
grosza, mogący otrzeć niejedną łzę i przynieść osłodę 
choć cząstee rozpaczających. i 

Fundusze miasta w r. b. nie wystarczają nawet ua 


edczym i tem-|opędzenie nieprzewidzianych wydatków miejscowych 
($ 180 aż do $ 186) |etatem nie objętych; na znaczniejszą zaś sumę zasił- 
śledczymi, czwar* | ku, osobliwie dla zamiejscowych, nie mają prawie nie 


a, ERZE RAE. | W Ea 


w obecnej chwili do rozporządzenia; niech więc, jako 
kto może, dołoży część swoją do wspólnego datku. 

Prócz członków Komiteta, do którego wchodzą 
radzcy miejscy: X. Górnicki, Baumgarten, Chmurski, 
Gralewski, Mik. Jaworn'cki, J. A. John, Marfiewicz, 
Mendelsburg, Dr Oettinger i Dr Weigel, uproszono do 
zbierania składek po sklepach w rynku i ulicach przy- 
bocznych, tudzież na Stradomiu i Kazimierzu nastę - 
pujące handle: 

w Rynku głównym: handel p. M, Jawornickiego, 
aptekę p. J. Gralewskiego i księgarnię p. F. Baum- 
gardtena, tudzież kantor wymiany pieniędzy p. A. 
Mendelsburga ; 

na Małym Rynku: aptekę pod Barankiem p. Redyka; 

przy ulicy Grodzkiej: haadel p. J. K. Kaczmar- 
skiego; 

przy ulicy Floryańskiej; handel p. Feika; 

przy ulicy Szewskiej: handel p. Nagla; 

na Stradomiu: aptekę p. Krokiewicza i handel p. 
Cypresa; 

na Kazimierzu: aptekę p. Borkowskiego i handel 
p. Freilicha; 
tudzież u pp. komisarzów Dzielvie miejskich. 

Składki wszystkie wnosić się będą do kantoru p. 
A. Mendelsburga, pod L. 52 w Rynku głównym. 

Kraków d. 16 listopada 1868, 
Przewodniczący, X. L. Górnicki. 
Sekretarz, Dr Weigel. 

— Z powodu wzmianki w Czasie d. i2 b. m. 
Nr 261, iż Zakład narod, imienia Ossolińskich liczy 
według ostatniego sprawozdania 56,620 dzieł, 1,474 
rękopismów, 374 obrazów, 8,868 monet i medali, od- 
bieramy od hr. Maurycego Dziedus zyckiego list 
następujący : 

Lubo sprawozdanie o którem mowa, to jest z dnia 
12 października 1868 zostało w zupełności wydru- 
kowane w XI tomie Biblioteki Ossolińskich, który 
w tych dniach będzie oddany publiczności, to jednak 
uwaga, że pismo to mnićj jest r.zpowszechnione, pod- 
czas gdy (zas wszędzie się rozchodzi, jest mi powo- 
dem do sprostowania powyższych dat ie wiedzieć 
zkąd zaczerpanych a najpodobnićj ze słyszenia do- 
rywozo spisanych. Obecny stan zbiorów zakładowyeh 
jest następujący : 

Dzieł drukowanych 58,620 w przeszło 100,000 to- 
mach ; rękopismów 1,798; prób druku 4,299 ; rycin 
6,642; autografów 2,462; dyplomów 356; rzeczy mu- 
zealnych 1,078; obrazów 464; map i planów 480; 
medalów polskich 568; monet 1,635; obca numizma- 
tyka 8,300; owadów przeszło 8,000; konchiliów 
2,250; kamieni i minerałów 1,325; rozmaitości z nauk 
przyrodniczych 281. 

— Wczoraj wiecz rem odbył się w loka!u Stowa- 
rzyszenia Postępu Rękodzielników przy ulicy S. Ja- 
ua w domu hr. Stadniekiego (niegdyś teatr) koncert 
wokalny i instrumentalny wykonany przez lubown'- 
ków, Podobne wieczory odbywać się będą częściej w 
ciągu zimy, jak niemniej miewane będą odczyty po- 
pularne. Stowarzyszenie wzrosło już do liczby 254 
członków, a mniemąmy, że wywrze ono wpływ zba- 
wienny zarówno na obyczaje i sozyalne stanowisko 
rękodzielników przez podniesienie zamiłowania do 
nauki, jak dostarczy sposobności do rozrywki w chwi- 
lach wolnych od pracy. 

— Duiugi wieczór muzykalny kasyna literacko-ar- 
tystycznego odbędcie się w resursie mieszczańskiej 
w poniedziałek wieczór. W skład programu wchodzą 
następujące utwory: i 

„Kwartet na ekrzy pce, altówkę, wiolonczelę i forte- 
piaa Beethovena. Duet ze „Stworzenia* Hayd- 
na. Noweletta Schumana. Gondola Raffa. Prelu- 
dium Bacha, Kwartet na głosy męzkie. Kwiotet z 
„Cosi fan tutti“ Mozarta, 

— Obraz Matejki „Zygmunt August i Barbara“ 
znajduje się obecnie na wystawie sztuk pięknych 
w Warszawie, 

, — Szkoła wojskowa na Łobzowie ma być zwiniętą, 
jax donosi jeden z dzienników specyalnie wojskowych 
w Wiedniu, 

— P. Bernard Kalicki drukuje obecnie we Lwowie 
swoje „Zarysy historyczne* przeznaczywszy czysty do= 
chód na fundusz Karola Szajnochy. Prenumeratę na 
to dzieło przyjmują księgarnie i czasopisma, 

— Rada szkolna krajowa na przedstawienie komi- 
tetu szkolnego w Turce nadała posadę nauczyciela 
tamże p. Michałowi Meklerowi, nauczyciełowi w 
Czukwi; a na przedstawienie Lr. Władysława Rome. 
ra, właściciela Ocieki, nadała posadę nanczyciela w 
Ociece p. Edwardowi Królikowskiemu, nauczy- 
cielowi w Zalasowej, 

— W Poznania ogłoszono następujący konkurs: 

Towarzystwo Przyjaciół Nauk Pozuańskie ogłosiło 
przez odezwę z dnia 1 lipca 1858 r., umieszczoną 
w pismach czasowych polskich, konkurs do napisania; 
„Historyi włościan i stosunków ekonomicznych w da- 
wnej Polsce“, podejmując się zarazem przysądzenia 
naznaczonej przez br. Augusta Cieszkowskiego 
asgrody 1000 talarów pruskich najlepszej z prac, 
które w ciągu dwóch lat następnych nade.łane zo- 
staną. 

Kiedy w terminie naznaczonym nie nadesłano pra- 
cy i kiedy ponowione dwukrotnie przediużenie termi- 
nu preklozyjnego pod.b 'ież bez pożądanego pozosta- 
ło skutku, postanowił zarząd Towarzystwa zgodnie g 
życzeniem br. Cieszkowskiego ograniczyć zadanie to 
w ten sposób, że do nzgrody przyjmowane będą me- 
nografie, wchodzące do historyi włościan i stosunków 
ekonomicznych w dawncj Polsce. 

Nsgroda udzieloną będzie w całości lub w częściach 


„Odbndaje na nowo —przy sobie posadzi, 
„l będziesz, jaką byłaś: potężną a piękną. 


„Nieprzyjaciele twoi Ciebie się nlękną, 
„Odsiępcy patrzeć będą ze wstydem i żalem, 
„Lecz nie zbliżą się k'iobie, Nową Jeruzalem ! 


2. 


Piękoaś Ty — acz umarła — piękniejsza niż żywa, 
Oblubienieo moja, bardzo nieszczęśliwa! 
O! boś wiele cierpiała, tak srodze męczoBa : 


Włosy twoje skrwawiła cierniową korona, 
Oblicze twoje świetoe, jak winna jagoda 
Skropiona rosą ranną... Tyś mi wiecznie młoda! 


Patrzcie — oto łza jeszcze po jej licach spływa ! 
Pięknaś, oblubienico moja, piękniejsza niż żywa! 


Nogi twoje i ręce skowane żelazem, 

A łono granitowym przywalone głazem. 

Tysiąc ran rubinowych twe ciało pokrywa... 
Lecz Tyś mi zawsze piękna, piękniejsza niż żywa ! 


Córki twoje i syny, strwożone, w żałobie, 
Patrzą zdala na matkę osamiałą w grobie. 


Nieprzyjąciele srodzy, co Cię umęczyli, 
Bojąc się zmartwychwstania strażą otoczyli. 


Wyuzdane żołdaki miotają przekleństwa, 
I szydzą, wyszydzając dni twego męczeństwa... 


Lecz żywie zemsta boża! — ona Cię nie minie, 
Okrutny Babylonie, aż ród twój zaginie: 


Ręka Pana w perzynę zmieni twoje grody, 
Dzieci twe poroztrąca o północne lody, 
Po pustyni rozproszy niedobite plemię, 
Które przeklinać będą narody wszej ziemie. 


A Ty — oblabienico moja, będziesz wiecznie żyła, 
Powstawszy z martwych — piękaa, piękniejsza 
[niż była! 


3. 


Z głębokości padoła wołałem do Ciebie: 

Panie dozwól mi czasu, niech matkę pogrzebię ! 
Niech pierwej przebolałe żalem serce zcierpnie 
A źródło łez gorących z oczu się wyczerpnie! 


Spojrzyj, Panie, na ciało jej pokaleczone, 

Na bok przebity włócznią, cierniową koronę!.. 
Widziałeś jak z pokorą męczeństwo znosiła, 

A konając— oprawcom swoim przebaczyła. 


Narody ziemie, patrzcie, co wróg jej wyrządził, 
Jako piękną pokalał... Bo Pan tak osądził. 


Parie! jeśli nie chciałeś od śmierci jej bronić, 
Dozwól Anicłom twoim wraz ze mną łzy robić, 


A Pan na to: 

„Leniwy, a nienfoy sługo, 
nNiewolnoć nad śmiertelvą rozpaczać tak długo, 
„Zostaw! — Niechaj umarli grzebią swą umarłą, 
nBowiem dla nich na wieki me serce się zwarło 


„Ty, idź !— szukaj wybranych z pośród mego luda, 
»Co nie pozbyli wiary i miłości tradu,,, > 


„Pow'edz, niech się odrodzą w ducho, jako męte, 
„Cisi jak gołębice, przezorni jak węże, 


„Do nowej pracy, będę wskazywał} im drogi... 
„At... okrutny Babylon sam padnie pod nogi. 


„Tylko — niech wprzód odrzucą zabójcze oręże! 
„Wtedy, ujrzą moc moją... Ją za nich zwyciężę!.. 


„A gdy narody ziemie cudu się ulękną, 

„Oblubienica twoją zmartwychwstanie piękną, 

„Piękniejszą niźli była, a bo odrodzoną, 

„A na skroni jej błyśnie trynmfa koronać. 
(Dokończenie nastąpi.) 


ETER -o 


"TĘ 


CZAS z Niedzieli 22 Listopada 1868. 


Obecnie stoi tylko przed sądem Stanisław Ko- 
złowski, a jest nim właśnie ten, którego Karcz jako 
głównego motora, przy odbijania mu pierwszego zaare- 
sztowanego, w zamian za tamtego zatrzymał i woj- 
skowój oddał straży. 

Oskarżony, szewc z Grzegórzek utrzymuje, że idąc 
przypadkiem koło tandety i zobaczywszy dwóch lu- 
dzi szamocących się z sobą, przystąpił do nich z spo- 
kojem na uściech i w najlepszój wierze począł roz: 
rywać przeciwników, co gdy mu się szczęśliwie nda- 
ło, jeden z tych, których rozbroił, przyskoczył ku nie- 
mu i błysnąwszy ma orzełkiem przed oczyma, po 
chwycił za kołnierz i kazał aresztować. Obwiniony 
wbrew zeznaniom świadków, zapiera jakoby w tój 
chwili gdy rozrywał zapaśników, jeden z nich tj. 
Karcz miał orzełka przypiętego na wierzchu surduta. 
„Gdybym był wiedział, lamentuje oskarżony, że to ta- 
ki człowiek, niby nieprzymierzając szpicel, tobym był 
jak od zapowietrzonego umykał.* 

Świadek Karcz, który w tej przeprawie utracił 
połowę swoich faworytów, zeznaje, że pospieszając na 
miejsce zgiełku i zaburzeń, przypiął sobie orzełka na 
piersiach i takowy każdemu w oko wpaść musiał. In. 
ni świadkowie opisując w malowniczych kolorach 
chwile te złowrogie, gdzie bronią na prędce zaim- 
prowizowaną młócono w około, opowiadają, że nieo- 
szczędzano tam wcale Karcza, a po wykrzyku „bijcie 
szpiela,* oba obozy przeciw sobie stojące jakby jeden 
mąż, połączyły się razem i uderzyły na wspólnego 
nieprzyjaciela, którym miał być świadek Karcz. Oko- 
liczność ta jednak jest mniejszój wagi, zwłaszcza 
wobec zaprzeczenia strony interesowanój utrzymują- 
cój, że pospólstwo * nie ośmieliłoby się było do cze- 
goś podcbnego, widząc „kim jest.“ 

Oskarżony zasądzony zostaje na 1 miesiąc wię- 
zieLia. 


stosunkowych, jeżeli więcej prac na uwieńczenie za- 
sługujących Towarzystwu przedłożonych będzie. 

Dla prac nadesłać się mających naznacza się ter- 
min prekluzyjny do dnia 1 stycznia 1871 r. Pisma 
nadsyłać należy franco na ręce sekretarza zarządu 
Dra Świderskiego w Poznaniu. 

Wszystkie pisma czasowe polskie upraszamy o po- 
wtórzenie ogłoszenia niniejszego. 

Poznań dnia 3 listopada 1868, 

Zarząd Towarzystwa Przyjaciół Nauk Poznańskiego. 

— Dnia 3 b. m. w Stanisławie doloym w powie- 
cie wadowickim zgorzał dach na karczmie, przyczy na 
niewiadoma, szkoda (zabezpicezona) 300 złr.; dnia 4 
b.m, w Gumniskach Foxa, w pow. piłźnieńskim staj- 
nia włośc. i stodoła, przyczyna niewiadoma , szkoda 
423 złr.; d. 5 b. m. w Dąbie, w pow. pilźnieńskim 
2 zagrody włośc. z zapasami, przez nieostrożność, 
szkoda 900 złr.; dnia 6 b. m. w Zagródku w pow. 
lwowskim stodoła włośc, z zapasami, przyczyna nie- 
wiadoma, szkoda zabezpieczona; d. 6 b. m. w Woj- 
towy w pow. gorlickim, zagroda włościańska z zapa- 
sami, przyczyna niewiadoma, szkoda 250 złr.; d. 7 
b. m. w Posądowy, w pow. sandeckim, zagroda wło- 
ściańska z zapasami, podpalona, szkoda 435 złr.; d. 7 
b. m. w Zagorzynie, w pow. sandeckim, zagroda 
włościańska z zapasami, podpalona, szkoda 250 złr.; 
d. 8 b. m. w Zabrzy, w pow. lwowskim 2 domy wło- 
ściańskie i budynki gospodarskie trzeciego jwłościa- 
nina, przez nieostrożność, szkoda 207 złr.; d. 9 b. m. 
w Horodysławicach, w pow. bobrzeckim, 4 zagrody 
włościań. z zapasami, przyczyna niewiadoma , szkoda 
4,000 złr.; d. 10 b. m. w Podhajczykach w pow. 
rudeńskim stajnia dworska z 15 szt. bydła, przyczyna 
niewiadoma; d, 29 z. m. w Duląbku w pow, jasiel- 
skim zgorzał dom włościański z zapasami, przyczyna 
niewiadoma, szkoda 300 złr.; d. 6 b. m, w Zagród- 
kach w pow. lwowskim stodoła włościańska z zapa- 
sami, przyczyna niewiadoma, szkoda 900 złę; a, -7 
b. m. w Horoholinie w pow. bohorodczańskim zagro- 
da włościańska z zapasami, jak sądzą podpalona, 
szkoda 1200 złr.; d. 8 b. m. w Starych Bohorodcza- stępca nadprokuratorąa: Brandt; Proto- 
nąch w tymże powiecie stóg siana, jak sądzą pod- kolista: Schwarz; Obrońca: Dr Alth. 
alony, szkoda 30 zlr.; d. 7 b. m. w Łączkach Brze- 4 3 
Miky pow. pilźnieńskim zagroda włościańska z|, pen Kasper Pac preépelsiesg przy= 
zapasami, przez nieostrożność, dziewka 26letnia po-|jemnie i wesoło wieczór cały dnia 22 lutego br. w 
parzyła się tak, że nazajutrz umarł; w Tarnopolu = w towarzystwie Frarciszka Momoty i Józefa 
dach na domu, jak sądzą przez podpalenie, szkoda | PO”rzyka, prosił ich w chwili pożegnania, aby go 
30 złr.; d. 8 b. m. w Łąkach Brzeskich w pow. pil- kawałek ku domowi odprowadzić chcieli. Propozycya 
żnieńskim karczma dworska z ruchomościami, jak | t% była wcale ra rękę F ranciszkowi komogio któ- 
sądzą przez podpalenie, szkoda zabezpieczona 1200| TY Jeszcze w karczmie zagiął sobie paro na portmo- 
zir., niezabezpieczona 700 złr.; w Osławiu Bałym w|netko Michałka i bądż co bądż postanowił takową 
pow. nadworniańskim zagroda włościsńska z zapasami, | Sobie przyswoić. KOR ARA forteli, z których 
przyczyna niewiadoma, szkoda 70 złr.; d, 9 b, m. w|2toli żadea nie doprowadził go do zamierzonego celu, 
Łanczynie w pow. nadworniańskim stodoła włościań. | UmyśŚlił przebojem odebrać swemu towarzyszowi ów 
ska z zapasami, przyczyna niewiadoma, szkoda 200 złr; | pieszczęsuy pulares — i co dY zyl, dokotał. Akt 
w Poznance hetmańskiej w pow. skałackim szkoła, | ten opowiada obecny temu Joze P okrzyk w. sposób 
przyczyna niewiadoma; d. 12 b. m. w Toporowie w | następujący: „Gdyśmy się z Michałklem pięknie na po- 
pow. brodzkim młyn i dom, przyczyna niewiadoma, żegnanie ucałowali i ukochali, i w swoją mieliśmy się 
szkoda (zabezp.) 2800 złr. skręcić stronę, mówił do mnie Momot, aby się puścić za 

— W nocy 15go b. m. włamali się złodzieje do Michałkiem i odebrać mu pulares z pieniędzmi; a gdym 
sklepu towarów bławatnych p. Mendla Wildhorna w|Ja na to pisać się nie chciał, skoczył on sam w bok, 
Kossowie i zrobili szkodę na 900 złr. zabiegł Michałkowi drogę, uderzył go w tył, prze- 

— Rząd włoski zamierza odprawić kosztem publi- wej gy mad oi pl 

ne po inim i na drodze , 
E E Cya © pomnik w ko- jakie tam znalazł,“ Pokrzyk nie chaiał przystąpić do 
ściele Š. Krzyża. W tym celu postawiony będzie | podziału tych pieniędzy i na drugi „dzień po tem 
wniosek w parlamencie, zdarzeniu „ opowiedział rzecz całą wójtowi, który od 

— Newa już zamarzła, a na Niemnie pod Tylżą | Samego Michałka wiedział już o wezystkiem i kazał 
idą kry. D. 19 zebrano mó łyżwowy. Momotę pachołkom sprowadzić do siebie, jako tego, 

~— Dnia 20go listopada aż do wieczora pogoda. | w którym poszkcdowany poznał nocnego napastnika, 
Termometr przeszedł od — 50%0'do — 1%4 R. Ba- „Przew. (do Pokrzyka) Dla czego, będąc tylko 
rometr ciągle idzie w górę; staa jego o godzinie 6ġj| kilka kroków oddalonym, nie pobiegłeś na pomoc Mi- 
rano dnia 21 był 333“: 98, termometru zaś — 3,0 R. kac» i? a 3 t 
Wiatr zachodni. : wiadek: Bałem się, bo to jest_zły człowiek, to 

— W niedzielę dnia 22 listopada, Śćj Cecylii panny | m»ie gotów jeż R MO, f 
męczenniczki; w poniedziałek dnia 23 listopada Śgo| Przew. aan czego, gdy oskarżony skręcił w bok, 
Klemensa papieża męczennika. biegłeś za nim 


Świadek: Z ciekawości tylko, 
ROS DI z © STRITA UEI E S E COCA PE NNT S 
r 


Oskarżony, tik w śledztwie jak i końcowej roz- 
Sprawy sądowe. 


a kara, jaka go z ręki jego syna Wiktora spotkała, | słał do Francyi 3 miliony franków na wypłatę pro- krąży o zamiarze wielkiej demonstracyi w roczni- 
jest słuszną i sprawiedliwą. centów 'od długu Państwa Papieskiego. Otrzymane | cę zamachu stanu. 


Oskarżony dzonym zostaje na 2 lata ciężkiego |tu wiadomości za rzeczają, jakoby Mazzini był i żani 3 
więzienia, PY J Tre p , J | Aby aprawnić wybór księcia Aosty na tron hisz- 


niebezpiecznie chory, i nie miano nadziei uratową- pański, korespondent madrycki Zżmesa drg 
ZZ Toen zo zg) ać = Ayr ekina kij |mina traktat w Utrechcie zawarty, mocą kozę 
(echali ; stosował adres wi sA lacia lioii Barb . i 
PI do Krakowa od 20 do 21 listopada. rym zaleca mu głosowanie za rzeczpospolitą fede- Se zypnakaoeeryypnah ad = ża ae 
HOTEL POLLERA : Franciszek Schwarz z Weis- z 
kirchen, Edmund Geisler z Ołomuńca, Bolesław Hirda 


racyjną. A lubo Bourboni nie wygaśli, lecz 8} wydzie- 

Madryt 19 listop. Okólaik Prima zarządza, | qzjczeni kanini fo domis i 
właśc. dóbr z Besarabii, Jau Arnold, C. Descher z : Klina, riaka ionien Ot MS 
Bremenu, Zygmut Kreis z Wrocławia, Franciszek Gó- 


oskiego, byłaby legalną. Cóż, kiedy Hisz- 
recki kupiec z Gliwie, Adolf Banzemer z Zagorzan, 


nie kge” A 
p ai wionych do rozporządzalności, zwiniętych będzie. | wyboru. trzymają się legalności, ale "nm 

ominik Kuczek właś. dóbr z Horowic, Józef Fried- a granicy fr iej cbi - 
man kupiec z Wrocławia, Jan Bzowski właśc. dóbr z |ficzna rosyjska donosi, że Porta pod pozorem Ano dana pool Pies Dzi Un a 
ami i | F. Lnbowski kupiec z Prus , Ludwik gary araa od Z Ramanii uzbraja się. | Juana I. c 

asz kupiec z Berlina Leopold Hink kupiec z Ło- ministeryum wojay o ywały się częste nara- Wiadomości z Aten ; 
dzi, Ignacy hr. Lanckoroński właśc. dóbr z Wielogłów, | dy. Na wiosnę 100.000 ludzi sishi wai Desam: otrzymane przez Tipoa, awe DEM $ SE 
G. W. Schütte inżynier z Nowego Jorku, Rajmund | Pożyczka tytóaiowa nie powiodła się, praguąc ulżyć sobie kł ; 4 
Alscher wł. dóbr ze Szląska, Nowy Jork 19 łistopada. Korespondencya | mierza zmniejszyć liczb 

HOTEL SASKI: Hipolit Wołkowicki właśc. dóbr|z Hawanny do New-FYork-Herald donosi, że tym odjąć trzecią część płacy, 
z Galicyi, Joel M. Grilbel z Brodów, Antoni Wyso- uj Atenach oznajmił rządowi greckiemu, że w razie 
gi A Reri zira! Spuner kupiec A kryp zk wysyłania ochotników na Kretę, zażąda swoich 
rys Rzepiński z Galicyi, Konstanty Marlicki z i- asportów. Król Jerzy miał zanj 
cyi, Karol Bosiński z Kongresówki, Ludwik Wodelak rei f E 
z Kongresówki, 

HOTEL POD ROŻĄ: Józef Witz kupiec ze Lwo- 
wa, Katarzyna Mrawczyńska właścicielka dóbr z Ga- 
licyi, Salomea Jaworska z Galicyi, Marya Katyńską 
z Galicyi, Jodłowski z Galicyi. 


Z Konstantynopola zaprzeczają doniesieniom 
lzienników wiedeńskich, że w Macedonii i Tesa- 
lii pąouje wielkie wzburzenie, i że wysłano tam 
z Konstantynopola wojsko. 

Z Aleksandryi donoszą 13go b. m. przez Try- 
est, że gubernator miejscowy Korszynd pasza mia- 


somiy został ajentem rządu egipskiego w Stam- 
ule. 


ÁÁ 
TRESC OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskićj. 

Licytacye: W d. 3 grudnia, 4 stycznia i 3 la- 
tego sprzedaż realności pod L. 133/134 w Dębicy, 
cena wywołania 3,019 złr. 40 c.— W d. 7 grudoia 
w Przemyślu sprzedaż dóbr Dobrzanka w powiecie 
bireckim, cena wywołani 13,307 złr.— W d. 3 gru- 
dnia i 12go stycznia sprzedaż realaości pod IL. 6 w 
Grądach pow. dąbrowskim; cena wywołania 1,700 złr. 
40 cent, — Do d. 23go listopada oferty na dostawę 
chleba i żywności dla aresztantów w Krośnie, wa- 
dyum 166 zlr. 


CENE POEA EE 2 PREORCZJĄ 
Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Kraków 20 listopada. Na granicę bardzo mało 
przybywa zboża, lecz jest nadzieja wielkiego dowozu 
na przyszły tydzień, albowiem wielu właścicieli ziem- 
skich chciało wczoraj zawierać umowy o rychłe do- 
stawy zboża, lecz ceny przez nich żądane nie odpo- 
wiadają jeszcze stanowi targów zagranicznych, 

Dziś w Krakowie targ zbożowy szedł opieszale, a 
ceny nie mogły się utrzymać, tak, iż małe nawet ilo- 
ści zwiezione, niezostały całkiem rozprzedane. Biała 
pszenica odchodziła po złr. 8:80, 9 do 9'15; żółtą 
8:50 do 8'75 za 172 funt. wied. Żyto polskie po 
złr. 7'10 do 7:25; galicyjskie 6-80, 6-90, 7 do 710 
za 162 f, wied. Jęczmień i owies w cenie niezmie- 
nione, ale też nie pożądane. 

GE a E 3 2207 TS NAŃ KORE 
(Nadesłane:) 


` Polecając szanownym czytelnikom dzisiejsze ogło- 
szenie pana Filipa Fromma w Wiedniu , równocze- 
śnie nadmieniamy, że rzetelność i taniość wyrobów 
jego coraz powszechniejsze znajduje uznanie, 


Raman chan ruszył 
w 8000 ludzi z Balcha przeciw Kabalowi ,a Fo- 
sposobności zjechać się z Wiktorem Emanuelem, | roZ chan opuścił Kabul. Moskale mają stać w 
Gdy zjazd tea nie przyszedł do skutku, pobyt | Czarsui i Chaizavie, a jeden korpus rosyjski za- 
dłaższy Carowej stał się zbyteczny m. Mniemano |8raża Kaszgarowi, stolicy Jakuba Kuszbega. Do- 
następnie, że Car przybędzie przynajmniej do Ber- | Wódzca rosyjski żąda od bega pozwolenia do trzy- 
lina po żonę swoją, lecz i to nie nastąpiło, Caro- | mania załóg w różnych miejscach, nadewszystko 


Przewodniczący: Dr Roczek; sędziowie: 
Schnitzel, Chitry, Fiałkiewicz, Etmayer ; Za. 


chał hr. Berg z Warszawy do Wierzbołowa. Saać duiu angielski „wicekról Iudyj ma się zjechąć z 
więc, że ponowny przyjazd Cara do Berlina był |emirem Afganistanu w Peszawerze i mają tam 
bezpotrzebnym. Zaniechanie przyjazdu Cara do 
Włoch jest wskazówką, że rokowania prowadzo- 


przyszły do skutku. Hr. Usedom poseł praski 
przy rządzie włoskim, przebywający w Berlinie, 
wraca do Fl»rencyi. z , z Rosyą o uznanie 

Urzędowe i półurzędowe dzienniki berlińskie neutralności Tarkiestanu i Afganistanu. Z powyż- 
gniewają się, że o wszystko, cokolwiek się gdzie |8zych wiadomości widać atoli, że Moskale zaszli 
stanie, obwiniają w Europie rząd pruski. Szcze- |głęboko w Tarkiestan wschodni, jak zł cą Bu- 
gólniej też ma się tego dopuszczać prasa wiedeń. |charyę podsunęli się pod Afganistan. Obawa o- 
ska. Nawzajem zaś dzienniki te obwiniają króla ; dynsk 
Hanowerskiego czyli tak zwaną partyę Welfów, |że książę Jarkanda Jakub pobity i jaż w stolicy 
że ona wszędzie podsuwa Prusom trudności i braż. 
dzi w Niemczech a za granicą podżega przeciw 
Prasom. Niewinny rząd pruski wystawia siebie ja- 


stanie depesze telegraficzne „Czasu: 


Peszt 20 listopada, Wydział fioausowy dele- r 
gacyi austryackiej przyjął bez zmiany budżet mi- 

Co do Rumunii, pisze Nordd. allg. Ztg, że dzienni- | nisterstwa spraw zagranicznych. Podczas rozpraw 
ki wiedeńskie zapewniały, iż rząd praski w okólaiku | nad płacą posła w Rzymie, którego Gross chciał 
dyplomatycznym , tudzież za pośrednictwem posłów | zastąpić pełaomocnikiem sprawującym czynności, 
awoich za granicą, przez poufae ich rozmowy, | kanclerz bar. Beust oświadczył, że ustawodaw- 
wskazał zarysy polityki swojej pod względem |stwo w sprawach wyznaniowych łatwiej da się 
Rumunii. Jest to zmyśleniem. Prusy nie miały naj. | przeprowadzić, jeżeli utrzymane będą nadal zwią- 
mniejszego powodu do wyrażenia zdania swego | zki przyjacielskie z Rzymem. 
w powyższym dachu, albowiem polityka ich pod| Berlin 20 listopada, wieczór. Izba deputowa- 
względem Rumunii nie różni się od polityki in- | nych uchwaliła wniosek G ur ar da względem nie- 
nych mocarstw, które się obowiązały przestrze- ograniczonej wolności mówienia deputowanych; 
gać traktatów tyczących się Rumunii. Rząd pru- odrzuciła zaś „wnioski tyczące się powiększenia 
ski przy każdej też :posobności udzielał rządowi | dochodów Związka przy równoczesnem zmniej. 
rumnńskiemu rady, aby się trzymał Ściśle trą- | Szediu podatków pruskich i rozchodów Związku. 
ktatów. Rumunia też nie zajmuje się marzenia-| Berlin 21 listopada. Urzędowy artykał w” 
mi polityki zagranicznej, ale zajęta jest wewnę- | Norddeutsche allg. Ztg „o Rumunii, mówi: Rumu- 
trzną organizacyą. nia może znaleźć rękojmię byta swego polityczne- 

Oczywiście, że organ rząda praskiego nie przy- |go jedynie w troskliwem zachowywania postaw 
zna się do planów, w których i dla Rumunii prze- 


drytu; jak również zamilcza o wysłaniu instrukto- 
rów pruskich do Bukareszta i przesyłce tam bro- 
ni odtylcowej. Kreuz Ztg obwinia znów bar. Beu- 
sta o rozniecanie przeciw Prusom niechęci. 


(Nadesłane:) 

Centralny organ dotyczący hodowli koni w Austryi 
„Sport“ w Nr. 10 pisze: 

„P, Kwiada w Korneuburgu. Poleciliśmy zrobić 
próby w kilku stajniach z pańską maścią kopytową, 
i dotąd zewsząd otrzymaliśmy tylko najpochlebniejsze 
zdania o wybornym środku zachowania kopyt, o czem 
Panu z przyjemnością donosimy, W stajni tutejszego 
Teresianum zrobiono bardzo szczęśliwą próbę na zu- 
pełnie kruchem kopycie. Mamy w rękach świadectwo 
dotyczące tego wypadku, a w przyszłym numerze na- 
szego dziennika podamy go dosłownie,“ 

Miejsca sprzedaży wymienione są w ogłoszenia u- 
mieszczonem w dzisiejszym numerze, 


E O OBA JEZ ZE ASSE 
ZNA 
c racgiąd polity ovny. 


prawie zapiera się, jakoby popełnił zbrodnię rabun- 
ku, tłomacząc się, że pulares z pieniędzmi Michałka 
w ilości 1 złr. 52 kr. w jego posiadaniu nadybany, 
znalazł na drodze i miał zamiar takowy zwrócić pra- 
wemu właścicielowi, Argumentowanie podobne, po- 
parte zapewnieniem, „że gotów na to tyle razy przy- 
sięgnąć, ile piątków jest w roku“, w obec silnie prze- 
mawiających peszlaków, nie wiele pomaga oskarżo- 
nemu. Po odczytaniu świadectwa moralności, gdzie 
wystawiono oskarżonego jako człowieka napelniają- 
cego gminę całą trwogą i przestrachem, dla którego 
jest niczem powaga urzędu wiejski go, Sąd stosownie 
do wniosku prokuratoryi skazuje go na 5 lat cięż- 
kiego więzienia. Oskarżony wnosi reku rs. 


Kraków 20 listopada, 

Przewodniczący; Sacher; Sędziowie: Schni- 
tzel, Ciechanowski; Podprokurator: Dama 
siewicz; Protokólista: Łoziński. 

(Skutki zbytniego poświęcenia się.) Dawne i silne 
jest zarzewie niezgody, panującój między przekupnia- 
mi csiadłymi w kramach dominikańskich na ulicy 
Stolarskićj, a starozakcnoymi co na placu zwanym 
„tandeta,“ swe namioty w dnie targowe z 1óżnemi 
wystawiają towarami. Między ‘temi towarami płótno 
główną gra rolę, a że cały przemysł kapców w kra- 
mach dominikańskich skoncentrował się także w wy- 
robach tkackich, przeto już ze samego stanowiska 
konkurencyjnego  starozakonni na tandycie są dla 
strony przeciwnój solą w oku, a postępowanie tychże 
sławetae stowarzyszenie płótniarzy uważa jako nara- 
szenie i wdzieranie się w te prawa, jakie w pewnym 
okrębie im się tylko przynależą. Z tego powodu od 
czasu do czasu wnoszą kupcy chrześciańscy przeciw 
mniemanym nadażyciom starozakonaych protestacyę, 
która pozbawiona cechy legslaćj, świadczy tylko o 
szczerych chęciach stania niewzruszenie na straży da- 
wnych przywilejów, 

Podobne proteetacye miały miejsce także 17g0 wrze- 
śnia t. r. Garstka ochotników wpadłezy na plac tan- 
dyty, gdzie najspokojniój handlarze żydowscy szere- 
giem swe miejsca zajęli, poczęła szerzyć w około 
strach i zniszczenie, Napadnięci atoli ocknąwszy Big 
z pierwązęgo przestrachu, stawili mężnie czoło i z go- 


Dapesgs telegraficzne 


Darmstadt 19 listop. Minister bar. Dal. 
wigk zaprzecza w Darmstädter Zeitung ponownie 
twierdzeniu, jakoby powiedział do Cesarza Rosyj- 
skiego, że młode pokolenie w Liwonii zwraca 
się ku Prustm. Podczas posłuchania jego, które 
trwało nie dłażej nad 10 minut, nikt inny nie był 
obecnym. (Pierwsze zaprzeczenie umieścił był bar. 
Dalwigk w Köln, Zig, która podała była list pe- 

z Li 
) 


Sejm pruski zajmuje się budżetem. Minister Heydt 
wniósł projekt o ponowny kredyt militaroy 5 mi- 
lionów talarów. Etat dłagu publicznego został u- 


Przewodniczący: Dr Sacher; Sędziowie 
Scbditzel, Dr Roczek, Fijałkiewicz, Jaworski; 
Zastępca nadprokuratora: Brandt; Pro- 
tokolista: Bogusz; Obrońca: Dr Machalski, 


(Zabójstwo). Wiktor Piorunkiewicż, widząc z da- 
leka, jak Franciszek Wójcik w sprzeczce z ojcem je- 
go Wojciechem, porwawszy kutą żarnówkę, groził 
takową swemu przeciwnikowi, a nawet w złym za- 
miarze puścił się ku niemu, rzucił za Wójcikiem ce- 
głą i tak nieszczęśliwie, że tenże. trafiony w głowę 
w dniu trzynastym w skutek tego uderzenia życie 
swe zakończył, 

Oskarżony utrzymuje, że widząc niebezpieczeństwo 
ojcu zagrażające, a nie mogąc z powodu zbytnićj od 
ległości, inaczój onemu zaradzić, machinalnie por- 
wał za kawałek cegły, i rzuciwszy nią z ję o 

ri :4* . . i i a 
said PORZE OPR anlaii mści | ny talia De u n EN tla oiyakai 
z -= za starą ipren e piwa Wojciech Piorunkiewicz 86-letni starzec mówi, że nie- 
powstały, nadbiegli ajenci policyjni, starając eig boszczyk był złym człowiekiem, pijanicą, bitnikiem, 
wszelkiemi siłami uspokoić wzburzone tłumy. Gdy 
wezwanie do porządku nie pomogło, a wachman po- 
licyjny Karcz był przymuszony przystąpić z tego po- 
wodu do zaaresztowania jednego z najburzliwszych, 
natenczas z. okrzykiem „bijcie szpiclów,ć rzucono się 


się z wypłatą 419.311 tal. należytości skarbowi z 
duńskiemu, a to z powodu niewydania dotych. |ską podany w wątpliwość. — Artykałjrzeczony koń- 
amunia pielęgaowała stosunki 


Hawanna 20 listopada. Powstańc pobili 
wojska rządowe i podobno wzięli także Portorico 


wnego obywatela z Liw. nii oskarżający Dalwigka 
o denuncyacyę. Red, 

Monachium 20 listopada. Dziennik Süd- 
deutscher Telegraph dowiaduje się za rzecz pewną, 
iż ze strony Austryi poczyniono, oczywiście ze 
względu na traktat prażeki i układy prowadzone 
przez komisyę likwidącyjną, w obec Bawaryi re- 
klamacye co do Własności części nieruchomego 
inwentarza twierdz. południowo - niemieckich, lecz 
rząd bawarski odrzucił te żądania. 

Paryż 19 listopada. Rozporządzenie ministra 
Rouhera stanowi, że od d. 1 stycznia 1869 r. oba 
dzienniki urzędowe (Monitor i Monitor wieczorny) 
wychodzić będą pod tytułem: Urzędowy Monitor 
Cesarstwa Francuskiego w edycyi porannej i wie- 
czornej. 

Florencya 19 listopada wieczór. Rząd prze- 


Kursa. Wiedeń 21 listop. godzina 2 po à. 
iki 58-75. — Metaliki z kuponem Sz 
wym 5925. — Pożyczka narodowa. 
Losy z roku 1860 88:40. — Akcye ban- 
owane 685 —ĄAkcye kred. 233-80. — Lon- 
yn 117:10.—Srebro 115.25, — Dukat 5'52.5/,o 
Paryż 20 listopada wieczór. 71-75. 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
dmtemi Kłebukeo:pkt. 


Z Francyi donoszą same tylko niepokojące wie- 
ści, a mianowicie, iż z powoda mów adwokatów 
w procesie dzienników, woltość mówienia przed 
kratkami sądowemi ma być ograniczoną. Wieść 
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PILJEG I osiagi sam kolejach żelazny 


5 46 


Ax ZA 
Krakowa do Wiedmia, Wrocławia 1-10 rano; 3.30 
z kyż południu — do Warszawy i Wrocławia o gola, 


dni - [186 60 186 40|ks. Rud, 00 fi 1 60 do Wiaj, 19. Lwowa 10.30 r. no; 6.30 wieczór 
wy, po który posłał jednego ze swych kolegów, rzu. | Talary pra. za 100tal. 173} | 471 j4} Galicyjskie . „| 74 25 5 a ka Rudolfa 200 fi. =; > —|143 75 rr of 100| 82 50, 82 — |Talar Z. R iA 23;| do Wieliczki 11 rauo. 
cił się jak Leonidas sam jeden w obóz walczących, pr. za 160 złr. | 89; 88? Bik. los, | 91 — ». Galicyjskiej . |314 —/213 50 półu. czes, po 300 A. Listy gal. b. kup.w.a.|75 — |7 e Wiednia do Krakowa 7,15 rano; 8.30 wieczór: 
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0d Administracyi „Czasu.“ | © głoszenie licytacyi. 


a N. 1297. ==; (3110-1-3)T 
Nakładem C. k. Starostwo powiatowe w Grybo 
Drukarni „CZASU“ w Krakowie wie niniejszem wiadomo czyni, że w celu 
ściągnienia zaległych podatków posia- 
wyszedł dłość dworska w Mogilnie, pana Feliksa 


Głębockiego własna, dnia 15 Gruduia 
1868, przez publiczną licytacyę w bió- 
rze tatejszem podatkowem, na lat trzy 
— od lgo Stycznia 1869 począwszy — 
wydzierżawioną będzie. 

Bliższe warunki są w tutejszem biórze 
podatkowem do przejrzenia, 


KALENDARZ 
SCIENNY 


NĄ ROK 


M S GB SB, 


drukowany ozdobnie, 
zawierający: świętą rzymskie, ruskie i ży- 
*owskie, odmiany światła ks'ężycowego, 
gzaźniejsze ceny jazdy i przesyłek na ko- 
lejach żelaznych, ceny telegramów, tabelki 
stęplowe i ruch pociągów kolei żelaznych, 
będących w związku z Krakowem. 


C, k, Starostwo powiatowe. 
Grybów dnia 16 Listopada 1868. 


Słabości piersiowe. 


SYROP Z NADFOSFORONU 
ke 


|. WWAPNWA 
iPP.GRIMAULT.ETG" APIEKARZY w PARYŻU 


Postrzeżenia najznakomitszych lekarzy 
pozwalają uważać ten środek specyficzny 
jako najskuteczniejszy na suchoty, słabo- 
ści płuc i naczyń oddechowych. Jest to 
wyborny Środek na uporczywy kaszel, 
grypę, astmę i na słabości naczyń po- 
wietrznych płuc (bronchites).  Uspakaja 
kaszel; pod jego wpływem potnienie ustaje 
i chorzy szybko powracają do pożądane- 
go zdrowia. — Każdy flakonik opatrzony 
est podpisem: „Grimault et Cie.“ 

Dostać można w Krakowie w aptece p. Brunona 
Miczyńskiego i w aptece p. Redyka; we Lwo. 
wie w aptekach pp. Zygmunta Rukera, Berline- 
ra i Piotra Mikolasza; w Brodach w aptece 
p. Franz sa; w Wiedniu w Składzie materyałów 
aptecznych pp. Raabe i Röder, i w apt. p. Szat- 
tera w Rzeszowie; w Pradze w składzie mate- 
ryałów aptecznych p. Fr.Vsetecky. (2081-3 32) 


Do nabycia w Administracyż „Czasu“ 
jako też we wszystkich kięgarniach 


B= 
po cenie AbebB centów. 


+ 


Za duszę ś. p. , 
FRANCISZKI z PODHORODENSKICH 


Hrabiny KRASICKIEJ, 


zmarłej dnia 11 Pażdziernika r. b. 
w Królestwie Polskiem, 
odprawi się 
Wabożeństwo, żałobne 
we Środę dnia 25 Listopada 1868 sj = 

A Z LE sy używane w całej Eu- 

W KOŚCIELE XX. FRANCISZKANÓW H|Stęple do bielizny ropie zastępują miej 
o godzinie wpół do 10ej z rana, sce kosztownego znaczenia i haftowania bielizny, 
na które łaskawych Znajomych i pobożną po nader praktyczne dla panów właścicieli 
Prbliczność zaprasza się. otelów, łazienek, szpitali, zakładów wychowaw- 
2058-1-3) czych, pensyonatów, dla rodzin i dla panów 

c. k. oficerów. 
1 stępel do bielizny z Zma literami 30 ct. — 1 fla- 
kon farby do znaczenia, nie dającej się wyprać 
36 ct. -- 1 poduszka i pędzel 10 ct. 1 cyfra 
6 ct. — Korony do każdego rodzaju 40 ct. — 1 
pieczątka z firmą, nazwiskiem i miejscem zamie- 
szkania od 2 złr. 85c. do 4 złr, w. a. 
Roboty pieczętarskie i szablonowe z wybornem 
wykonaniem pod zaręczeniem o 40 procent wię 
kszej taniości jak wszędzie. 

Papiery listowe za 100 sztuk cienkiego białego 
35, 55 do 75, kolorowych 65, koperty 35, 55 i 7%, 
kolorowe 65 cent. 

100 sztuk monogramów, na papierze i kopertach, 
kolorowych 4£ ct. — Pieczątki monogramowe, 25c. 
1.000 sztuk z całem nazwiskiem i miejscem zą- 
mieszkania, dowolnego koloru złr. 1:60 do 250. 
160 sztuk Biletów wizytowych na papierze bri- 
stolowym €0 ct. — na podwójnie glancowym 85c. 
Materyały piśmienne, towary galanteryjne, norym- 
bergskie, bronzowe, stalowe, klejnoty 1 inae w bo- 
gatym wyborze, galanterye papierowe. — Zwra- 
ca się szczególniej uwagę handlujących bielizną 
na Stęple do bielizny, iż otrzymują znaczny rabat. 
(1132--6) „WH. Rettelheim's 
Comissionsgeschiift im Gebiiude der k.k. Garten- 
bau-Gesellschaft in Wien.* 
Zamówienia za zaliczką. — Cenniki bezpłatnie 

i franko. 


Ogłoszenie licytacyi. 


(2037-3)T 


N. 20471. 


Magistrat król. głównego miasta Kra- 
kowa podaje do powszechnej wiado- 
mości, iż celem wydzierżawienia poboru 
od bicia drobiu w zborze izraelickim na 
Kazimierzu, na czas od dnia 1 Stycznia 
po koniec Grudnia 1869 r , odbędzie 
się w dniu Z5ym Listopada 1868 r. 
w gmachu Magistratu w biórze V De- 
| partamentu, przez oferty piśmmienne— zł) - 
| żyć się mające do godziny 1Żej w po- 
! łudnie — publiczna licytacya. 

Na pierwsze wywołanie ustanawia się 
cena w kwocie 4900 złr. w. a. 


| Wadyum wynosi 490 złr. w. a. 
| Deklaracye pisemne przyjmowane. 


nstrumenta grające 


z 4 do 48 sztuk pomiędzy innemi przepy- 

szne dzieła z grą dzwonków, z niebiań- 

skiemi tonami, z mandolinami, z uczuciem, 
itd. Również : 


Tabakierki grajace 
2 do 12 sztuk; pomiędzy temi i potrzebnicz- 
ki, naczynia do cygar, domki szwajcarskie, 
albumy fotegraficzne, pudełka na pisadła, 
pudełka na rękawiczki, pularesy na cygara, 
pudełka na tytoń i zapałki, lalki, stoliczki 
do roboty, ko im z muzyką; dalej stołki 
któro grają gdy się na nich siada. Zawsze 
najnowsze zaleca 

J. HH. Heller w Bernie. 

Na podarunki na gwiazdkę nie ma nie 
odpowiedniejszego. W żadnym salonie, przy 
żadnym łóżku chorego nie powinno brako- 
wać tych instrumentów. Cenniki przesyłam 
opłatnie; również naprawiam zepsute. Mam 
zapas gotowych instrumentów. (2018-2-3 


Warunki licytacyi mogą być przejrza- 
ne w biórze Departamentu V Magistrat». 


Kraków dnia 2 Listopada 1868 r. 


Uwiadomienie. 


Wysokie c. k. Ministeryum wojenne 
zarządziło, w celu zabezpieczenia jednej 
części na rok 1969 przypadających po- 
trzeb w gotowych ubiorach, załatwienie 
w drodze ofertowej, jako to: co do ciemno- 
niebieskich bluz, pantalonów dla Infan- 
teryi i sukiennych spodni, bielizny męz- 
kiej i trzewików. 

Dokładne uwiadomienie w t;m wzglę- 
dzie jest w czasopiśmie urzędowej „Ga- 
zety Lwowskiej“ z'd. 9 Listopada 1869 
Nr. 258 uwidocznione, gdzie warunki 
dostarczania wspomnionych przedmiotów 
jako też formularz offerty są wykazane. 

Opieczętowane oferty i potwierdzenia 
depozytowe na złożone wadya, należy 0- 
sobno zakopertowane 


najdalej do 10 Grudnia 15658 
godziny 12 w południe 


Uw iadomienie. 


Nieomylne i prędkie wytępienie 
Szczurów i Myszy 


za pomocą ck. uprzywilejowanej trucizny 
na Myszy i Szczury, w kształcie świecy. 


Cena filaszeczki 50 cent. 


Takowej niefułszowanej dostać można: 
w Krakowie u pana W. Jawornic- 
kiego, we Lwowie u pp. Konstantego 1- 
skierskiego, Adolfa Berlinera, Zygmunta 
Rukera 1 Piotra Mikolasza; w Tarnowie 
pp. Józefa Jakna i H. Kouyi. (1543-9-12) 


bezpośreenio do Wysokiego e. k. Mini- 
steryum wojennego podać.  (2103-5)T 


Od c. k. Komendy jeneralnej we Lowie 


ję : Nagrodzony złotym medalem 
Obwieszczenie. Ta Szkołę Boć w Paryżu 1860 


N. 7055. 


Magistrat miasta Tarnowa podaje do 
powszechnej wiadomości, iż celem za- 
bezpieczenia dostawy mięsa dla publicz- 
ności chrześciańskiej i izraelickiej, na czas 
od lgo Stycznia aż do końca Grudnia 
1869 r. — w dniu % Grudnia 
r. b. © godzinie 10 z rana — w sali 
ratuszu licytacya cdbytą będzie. 

Każdy licytant będzie ubowiązany zło- 
żyć do rąk Komisyi licytacyjnej wadyum 
w sumie 2000 złe. w. a. 

Warunki licytacyjne będą przed roz- 


Likwor smołowy zgęszczony p. Guzot, 
est jedyną preparacyą przyjętą w szpitalac 
e A k belgijskich i hiszpańskich —do przy. 
gotowania w jednej chwili z oznaczeniem dozy 
WODY SMOŁOWEJ (Dwie Tyżki stołowe 
do litra wody, albo łyżeczka od kawy 

do szklanki). 

Jest on najskuteczniejszym środkiem dla przy- 
wrócenia normalnego stanu błonom śluzowym, 
leczy oskrzele (bronches) i dolegliwości kataralne 
pęcherza. ł 

Skład w Paryżu w aptece p. Guyot, ulica 


poczęciem tejże ogłoszone, wolno one Francs Bourgeois 14; w Krakowie w aptece p. 
Brunona Miczyńskiego; we Lwowie w aptece p. 


jednak i przed terminem licytacyi w tu- aoc Mis b we, Sor space D: 
a ° . , . k 10tra ikolasza; w Fesze.e U p. zela r 
tejszej przejrzeć registraturze. :(2124-2-3)T Gyógyszertira— Kirilyntcza 1 e — w Pradze 


i ę w skłądzie materyałów apteczny„h p. Vsetecky. 
Tarnów dnia 9 Listopada 1868. (1791.6-20)T 7 P i 


- nati, pa 
O e S a e 


CŻAS z Niedzieli 22 Listopada 1868. 


Promesy na Losy zr. 1864, RESTAURACIA 


których ciągnienie odbędzie się 
ES" dnia 1 Grudnia 1868 r. TF 


wystawia i sprzedaje Dom bankowy 


F.J. KIRCHMAYER i SYN 


w KRAKOWIE, 


(è 14-6- 


Tylko prawdziwa rosyjsko-chińska Herbata 


wprost sprowadzana, 


Nowo założona 


w HOTELU NARODOWYM, 
przy ulicy Św. Józefa, 


poleca się łaskawym względom Szano- 
(2040 4-)T 


wnej Publiczności. 


Padaczka jest wyleczalną. 


„Wskazówkę,* aby epilepsyę (padaczkę, 
epileptyczne kurcze), nie medycznym, ale 
uniwersalnym środkiem leczącym w krót- 
kim czasie radykalnie wyleczyć, wydaną 
przez Fr. A. Qaante-Frindhof w 
Warendorf w Westfalii, która za- 
razem liczne zawiera świadectwa, częścią 
urzędowo poświadczone czyli przysięgą 


nowego zbioru Congo, po 2, 3 d 


o 4 złr. za funt. — Souchong” funt od 3, 4, 5 do 8 zir. -= 
Szczególniej warta zalecenia Cesarska mięszanina po 5 złr. za funt wiedeński. — 
Wszystkie herbaty także w Y,- i Y/, funtowych pakietach. — Rum Cuba, 1 mass 1 zir. — Pra- 


stwierdzone i pisma dziękczynne od szczę- 
śliwie wyleczonych prawie we wszystkie 
europejskich państwąch, jako też z Ame- 


wdziwy stary Jamaika-Rum od 75 cent. do 2 złr. butelka. — Cognac 10-letni, Essencya pączowa, 


wyborne francuskie i holenderskie Likiery rozsyła (1765-16-24) 


S. Granichstiddten w Wiedniu; 
Graben Nr. 29 „im Innerem des Trattnerhofes. 


Do pierwszego paryskiego Bazaru 


3.000 tuzinów 


BU". Zamówienia szybko za pobraniem należytości. == Cenniki na żądanie bezpłatnie i franko, 


żytości 


pra »dziwych szwedzkich Rękawiczek zimowych, przyjemnie rozgrzewa- 
jących, pięknie odszytych, wybornych, dwie zimy wytrzymujących, zdatnych do prania. 
Para damskich z 2ma guzikami złr. 1:10. Para męzkich z 1 guzikiem 1 złr. — Uprasza 
się zamówienia bezzwłocznie nadesłać, gdyż póżniej zapewne wszystko będzie rozsprzedane, a nie spodziewamy się 
drugiej przesyłki. Rozciągacz rękawiczek 50 cent. — z kości słoniowej 80 cent. 


Piękne szwajcarskie Zegarki salonowe 
Łańcuszki do zegarka ze złota talmi, 


4 złr. — SA$"z zaręczeniem, że te łańcuszki nigdy się nie zmienią. 


Cenniki ną wszystkie przedmioty darmo i opłatnie. 


„Krsiter Pariser Bazar für Oesterreich in Wien, 
K irntnerstrasse Nr. 51, Palais Tedesco.“ 


za dobroć towaru, 


Każdy przez kogobądź i gdziebądź ogłaszany przedmiot załatwia się bez 
Uprasza się Szanowną Publiczność, aby w własnym interesie zechciała się bezpośrednio udawać do 
podpisanego domu handlowego z poleceniami w każdym rodzaju, gdyż tylko wtenczas może być dane zaręczenie 


Zaklad Towarów galanteryjnych 


po 
Pałacem Kryształowym, 


Wien, Stadt, Briiunerstrasse Nr. 4. 
Dobre i porządne towary, a przytóm 


tak niezmiernie tanie. 


Za opłaconem nadesłaniem pieniędzy lub pobraniem pocztą, 
każde zamówienie uskutecznia się szybko przez powyższy dom 


handlowy. 


jęcia, że wytworna achromatyczna | 2 rurne złr. 2.90, 3.80. Rożki na proch z mie- 


i. KE uzna, iż jest to mie do po-|1 rurae złr. 1.36, 1.80. Pistolety Tercerole 


perspektywa teatralna, do przyrządze= | dzi z wizerem 60 c., z rogu złr. 1.20, 1.80. 
nia dla każdego oka, tylko 1 złr. 50 e. ko: | Worki na szrót c. 30, 6C, złr. 1 i wszystkie 
sztuje. Dalekowidze na odległość 1 mili | potrzeby do polowania, po najbłachszych 
cent. 50, 80, na 2 mil złr. 1, 2, 3. — szkła | cenach. 


palne ze srebrną rączką we futerale 30 c. 


Zadziwiające ognie sztuczne po- 


Z wystawy Z nowego wiedeńskie- | kojowe z wystrzałami lub bez tychże, od- 
zo domu sztuki, przepyszna wielka | działywają bardzo efektownie przy urządza- 


— "3 


zalerya obrazów połączona, w for- | niu iluminacyj, teatrów domowych, itd. w 5€ 


macie kwartowym, prawdziwe dzieła artysty- | okazach, sztuka po 5, 10, 15, 20 e. Szczegól- 
czne — o ile zapas wystarczy, 10 obrazów |nie odznaczają się race z deszczem gwiaź- 


1 złr. 


i 


zytowych, na papieize lakierowa- 
nym lub bristolowym, wraz z znazwiskiem 
i adresem, jeżeli się ma nową maszynę do 
biletów, która wraz z pismem, farbą i po- 
trzebami kosztuje 1 złr. 65 c., wraz ze Zro- 
zumiałem przepisem. Czystych biletów do 
tego sto kosztuje 8 c. Również mogą być 
zamówione bilety na wzór litografowanych 
(bez maszyny), i kosztuje sto bez względu 
na ilość pisma tylko 65 c. 

Czy pogoda lub deszcz popatrzyć 
tylko na wegetabiliczny barometr w kształcie 
naturalnego zegaru wachadłowego z pudeł 
kiem. Zegar ten wskazuje na 6 godzin na- 
przód jaka będzie pogoda, za sztukę 60 ce. 
` „„Ani piasku ani bibuły niepo- 
AR trzeba, ale nowego wciągacza atra- 
mentu, który położony na piśmie wciąga 
w siębie atrament, nie rozmazując tego co 
napisane. Taki ssacz może być kilka miesię- 
cy używanym i kosztuje tylko 45 e. 


Promień słoneczny w kieszon- 
ce od kamizelki może być słusznie 
> nazwaną latarką kieszonkową , jest 
wprawdzie małą ale świeci jasno. Latarka 
ta będąc dobrego układu nie jest większą 
jak owalna tabakierka i daje silniejsze świa: 
tło jak wielka latarnia, gdyż ma na tylnej 
stronie m talowe żwierciadło (reflektora świa- 
tła) a na przedniej stronie grube szlifowane 
szkło zwierciadlane; jest koniecznie potrze- 
bng w nocnych wyjściach. 1 sztuka wytwor- 
nie ozdobna 1 złr. 50 c. 
Futerał na narzędzia; są to 
=—-"rf z bakszpanu ładnie zrobione narzę- 
c dzia tj. piłki, młotki, świderki, dłu- 
tka, itd. Narzędzia te są odpowiednie dla 
każdego domu, aby różne drobne naprawy 
samemu zrobić, gdyż jest przytóm i zimny 
płynny klej. Takie pudełko według wielko- 
cï kosztuje c. 50, 80, z!r. 1, 2, 3, 4, 5, 10. 
Czarne przedmioty stroju Z jety, 
lawy, rogu i drutu. Broszka © %°, 40, 89, 
1 s Para kolczyków 40, 80 c., 1 złr. Łań- 
cuszki do zegarka 15, 30, 60 c. długie lub 


podszj tych mocnych rękawiczek reje 


niespodzianka dla dam, nastręczają w towa-|z 6ma ariami 
zi 


rzystwach itd. pet opla Eer rt zabawkę, 
dyż przy wącLaniu wydaj 1 
aby ce wystrząła. Flakony napełnione 
najdelikatniejszym perfamem „Pocałuj mnie 
44,  predko“ okryte najżartowniejszemi 
dewizami, 1 sztuka 63 c. 


gl; 
i 


AW o 


ju i salonu jest mechaniczn 7 
dotrysk z exotycznemi roślinami 
nakształt Versaillu. 1 złr. 50 ce. 


/Wyłko 8 cent. kosztuje 100 słoneczne światło i rozrzucają tysiące 
sztuk najpiękniejszych biletów wi- |rowych gwiazd, sztuka 20 e 


dzistym, które zapalone wydają nader jose 
olo- 


Aquarium w szklannych szkatał- 
kach napełuione złotemi rybkami, ła- 
„ będziami, kaczkami, które jakby żywe 
we wodzie za pomocą magnesu się 
poruszają; — takie ładne aquaria kosztują 
c. 60, 80, złr. 1 

Lalki krzyczące i biegnące, sztu- 
ka 80 c. 


Mężczyźni grający i kiwający głową 


po 70 c. i 1 złr. 
Zmienne damy z przyrządem, któ- 
re nabierają to młodej to starej twarzy, 


1 złr. 20 c. 

Ruchome potrzeby do pisania w 
ładnej szkatułce, zawierające pióra, trzonek, 
lak, nóż, itd. tylko t złr. 

A pudełko najlepszego kadzidła salo- 
nowego 20 c. 

Najnowsze fotograf. aparaty, któremi 
każdy możę fotografować, 1 sztuka z potrze- 

mi 86 e, 

Piękne damskie torbeczki złr. 1, 2, 3, 

Pularesy z jednego kawałka skury ju- 
chtowej e. 50, £0, złr. 1, 1.50 pięknie okute. 

grzebienie kanczukowe 10, 15, 20, 
e. 

Szczoteczki do zębów 10, 15, 20, 30 c. 
"pi Wotrzebniczki damskie i męzkie 
i w ładnie okotym kuferku, zawiera- 

jące dwojakie szczotki, g.zebienie, 
pilniki do paznokci, zapinadła itd., kosztuje 
tylko 2 złr. SAh 

Największa sztuką w świecie jest tak 
zwany wieczny ruch, który raz poruszon 
plastycznie przedstawia wiele set żyjącycł 
obrazów, już to podskakujących już to tań- 
czących. Jest to najnowszy wynalazek i naj- 
oa zabawką dla starych i młodycb. Sztu- 

złr. 65 e. 
(MASE w tym dzienniku a na 
A 4 


wystawie paryskiej premiowane amery- 

kańskie Mikroskopy, wynalezione przez 
J. Elson w Nowym Jorku, kosztuje ze ste- 
lazą 60 e , jako wisiorek do zegarka ze złotą 
oprawą 1 złr. Te same z zajmującemi obraz- 
kami 60 c. 


r ` Przepyszne instrumenta grają- 
h S Ea] ce z trąbkami do zabaw domo- 


| Mechaniczny linoskok 


Ozdoba dla każdego poko- tańczy bez obcej pomocy najpiękniejsze tań- 
wo- |ce. Sztuka 1 złr. 48 c. 


Ciekawem jest widzieć, jak mały me- 
chaniczny człowieczek postawiony na ziemi 


Wytwornie ozdobione kuferki, zawie- 


+ Patentowany rewolwer |sam skacze przez obręcze, sztuka '0 ©. 
naa TEN na sto kroków niezawo- 


Y% dnie i kosztuje o jednym strzale 
1 złr. 80 c., o 2 strzałąch 4 złr., o 6 strza- 
łach systemu Lefaucheux z tyłu papa A 3 
samo naciągany 11 złr. Patrony do tego Z Ku- 
lami spiczastemi 2 złr. — Pistolety, tercerole 


rające nożyczki, zwierciadło, naparsztek, pu- 
dełeczko A 100 igłami, spilkami, ostrzem 
do dziurkowania, zapinaczem do rękawiczek, 
nożykiem do prucia, szydełkiem, niciami, je- 
dwabiem, haftkami, itd. 


dla Austryi, właśnie nadeszły za 
bezcen sprzedawane, a za pobraniem nale- 


łudząco podobne prawdziwemu złotu, je- 
dna sztuka złr. 1, 1:30, 1:60, 2, 2:50 — 
długie łańcuszki na szyję złr. 160, 2:50, 


wszystko tylko 1 złr. 50 c. 
kościach 10 e. 


jest prawdziwe magiczne złu 
chy poruszają się. Kosztuje 1 złr. 50 c. 


Blondin. Ten mały Blondin|80, zir. 1 e. 20. 


itd. i kosztuje to | kopertami 70 c. 


m$ Rzetelna i dokładna obsługa. WE 


ryki, Azyi itp. przesyła wydawca darmo 
i opłatnie na opłatne bezpośrednie zamó- 
wienie (2033-2-3)T 


pocztą rozsyłane: 


z bronzu pod szkłem, z poręczeniem 
dobrego chodu, nader wytworne, po 
złr. 1-95, 2:50, 3:05, 435 do 5 złr. 


(1980 1-5) 


retensyi. 


100 sztuk igieł do szycia w ¿ch wiel- 


Ptak cudowny, instrument 25 c. 
Aparat do zjawiania się 
duchów, faktem jest, że tym 

- optycznym aparatem można du- 
chom kazać się zjawiać i ni- 
knąć, a dla Przypatrającego się 

zenie, gdyż du- 


a 


X Zegary z rzeźbami, przedsta- 
A r A ? A 


Prawdziwe angielskie sre- 
brne zegarki kieszonkowe ze szkłami kry- 
ształowemi, z sekundariuszami, z adam 
łańcuszkiem i medalionem, wszystko w ła- 
o futerale 12 złr., także wytworniejsze 
15 złr. 

Salonowe zegarki, znane z dobrego chodu 
z zaręczeniem kompletne 1 złr. 50 c., bijące 
3 złr. 50 e, z budzikami 1 złr. 90 e. 
2 Zajmująco zabawne gry to- 
| n Znaną roleta (rouge et 

noir) 40 i 60 c. 

Czarownica jako wróżka 50 c, 

Kabały á la Lenormand 20 c. 

Karty, aby swój los odgadnąć 20 c. 

Pytania i odpowiedzi interesowne 10 c. 

Dzwonek i młotek 10, 15 i 30 c. 

Zupełna gra loteryjna 20, 40 i 60 c. 

Zupełna gra w szachy złr. 1, 1.50, 2. 

Gra w domino 15, 30, 40, 8) cent., 1 złr. 
i jeszcze sto innych zabaw po 20, 50 c., 
1 do 5 złr. , 


< Każdy jest czarodziejem. Za pomo- 
cą stę ae aparatów czarodziej- 
skich każdy może dokonywać naj- 
rudniejszych sztuk, które dla patrzą- 
eych są eee a zagadką, bar- 
dzo zabawne w kołach towarzyskich. i 
Hrzuchomowca 10 c. Niewyczerpana 
flaszka 10 c. Maszyna do znikania złota 30 e. 
Przyrząd, aby pocięty szpagat całym zrobić 
50 c. Szpagat zamieniać z białego na czer- 
wony, żółty i wszystkie kolory 60 c. Przy- 
rząd, aby z mow jednej chwili mąkę 
zrobić 30 e. Przyrząd, onie niknęły, a 
następnie czerwonemi się okazywały 50 ce. 
Aby trawa rosła na dłoni, tym przyrządem 
dopnie się tej rzadkiej przyjemności, że się 
słyszy jak trawa rośnie. Sztuka 20 e. 
Caly kufer ze zdumiewającemi przyrząda- 
mi czarodziejskimi t złr. 59 c., w'ększe 2 złr. 
20 cent. Do każdego przyrządu dołączony 
przepis. 
Najmodniejsze krawatki 20, 30, 40 c. 
Jedwabne szarfy najlep. gatunek 80 cent. 
złr. 1, 1.50. 
Modne kokardy 10, 1b, 20, 30, 40 c. 
Podstawki do zegarka z aksamitu, jedwa- 
biu z haftami 45 e. 
Zegarki słoneczne kieszonkowe. regulowa- 
ne na sekundę ze sznurem i kompasem 30 c. 
Miniaturowe zwierciadło kieszonkowe z'0- 
ptycznym szkłem 10 e. 
A2 sztuk mydełek 
60, 80 c, 1 złr 20 c. 
12 sztuk mydełek migdałowych c. 60, 


glycerynowych 


, Cud świata. Łyżki Britania wyglądaj 
jakby były srebrne, a kosztuje 12 Dor że 
owych 1 złr. 5) c. 12 łyżeczek do kawy 
90 c. Czerpak do zupy 90 e. 
ołówków tuzin ő, 16, 12, 15 i 30 e. 
Trzonki do piór tuzin 6,8, 10 i 12 ©. 
144 piór stalowych 15, 20, 50 i 60 c. 
1 laska laku 4, 8, 10 c. 
Pieczątka z wyrzniętemi 2 literami 40 c. 


100 papi ist ch ze 1 
papierów listowy (2022-2-12) 


DZPRYGOWANIE 
PP. GRIMAULT'E1C" ApTEkARzyw PARYŻU 


Przygotowane z liści drzewa, rosnącego w Pe- 
ru, leczący szybko i niechybnie rzeżączki naj- 
uporczywsze t zastarzałe. Apteka Grimault et 
SPR dla lekarzy, którzy mają zwyczaj zapisy- 
wać alsam kopajwy, za pomocą kleistości, przy- 
gotowuje pigułki z essencyi Matiko i balsamu 
kopajwy. Pigułki te, nietylko że zawsze skutku- 
Ją w najkrótszym czasie, ale nawet nie mają tyle 
nieprzyjemnej woni balsamu kwpajwy. i 

Każdy flakonik opatrzony jest podpisem: Girs- 
mault et Comp. (2089-2-16)T 

Dostać można w Krakowie w aptekach p. Bru- 
nona Miczyńskiego i p. Redyka ; we Lwowie 
w aptekach p. Piotra Mikolascha, Berlinera i 
Ruckera; w Brodach w aptece p. Franzosa; w 
Wiednia w składach materyałów aptecznych pp. 
Sai i Röder, i w Rzeszowie w aptece pana 

zaitra. 


Odznaczony medalem 


Uniwersalny Aparat mierniczy 


Dra Jerzego Schmidta w Wiednia, 


Margarethen, Griingasse N. 21, et Gebr. 
Brünner, Wien, Heinrichshof. — (Cena 

12 złr. 32 cnt. srebrem), 
odmierza i odważa bez wa- 
gi i lejka tylko za obrotem 
kurka; olej, naftę według 
miar i wag prawie wszyst- 
kich krajów, od.14-funta. 
kilo, maes, litra, kwarta itd. 
do 100 funt. cłowych itd., 
wydzielając je ze swego 
wnętrza bezpośrednio do 
innego naczynia, jest bez- 
piecznym od ognia, zdol- 
nym do ogrzana i zara- 
zem jest najpiękniejszym, 
najlepszym i najtańszym 
aparatem do nafty oleju. 


Uniwersalny łokieć 
(tegoż), wielkości jaja, — 
(cena 1 złr. 1Ocent. srebr.) 

Jednoczy w sobie mia- 
ry na łokcie i stopy pra- 
wie wszystkich krajów 
' w naturalnej wielkości do 
mierzenia stósowne; zastępuje miary łok 
ciowe i calowe prawie wszystkich krajów 
Świata, mierzy na miary francuskie, angiel- 
skie, rosyjske, pruskie, austryackie, wło- 
skie, amerykańskie, chińskie, indyjskie itp. 


Ba Bliższa wiadomość u wynalazcy. 
(182-8. 10) 


ie gospodarskie, 
do zupełnie bezpiecznego 
oświetlania stajen, ma- 
gazynów, młynów, 
piwnie, strychów, 
> fo cenie: 
GND 1 złr. 60 c., 2 złe. 20 e, 
vZ 2 złr. 80 cent. 
w dużych i małych ilo- 
se ściach, u 
ky w Wiedniu, 
E. Jiilkegcwsugawe Nr. 1. 
Skład wszelkich gatunków 
Lamp olejnych (Moderateur), kam- 
finowych, jako też przedmiotów ku- 
chennych i do domowego gospodar- 
stwa potrzebnych. 1859-6-12)T 


Latarn 


ie- 


po- 


pelusze będą 
— W sprzedaży 


go wyrobu 
g żądanej for- 
(1848-5-6) 


przesyłane za 


damskich i dz 
asne 


, angielskich i własnych wzo- 


cznego, jak i wł 


ryka Penzing 53 i54 
miary głowy, będą wedłu 


1 


gasse N: 10,Fab: 
peluszy męzkich 
J 
pocztą. Niedogodne ka 
chętniej zamieniane. 
urencyę. 


j cenie fabryczne 
urtownej przewyższy się każdą konk 


tak zagrani 


g francuskich 


Pierwsza c. k. uprzywilejowana 
apelusze, 


NADWORNA FABRYKA KAPELUSZY 


tańsze 


esłaniem 


wWiedniu. Stadt. Dorotee; 
Największy Skład ka 
cinnych, wedłu 


rów. K 
braniem należytości 


za nad 

my po naj 

na żądanie jak naj 
h 


t, 
Es 


sind nur 


, 


, 3 FL, 51⁄4 f, 
ns-Fluids und 
ngasse 37 A, 


a, Apotheker in Korneubur| 


lcher Herren — 


tutione-Fluids, 


Wien y Landskrongasse 1, 


r. Joh. Kwizd. 


Wer dasselbe 
„sowie alle andere — so 


wünscht, wende sich an mich selbs 


oder an Herrn Gustay Ullrich in 
Preis: 
., 14 Kiste, 6 FL, 10%, f, 3), Kiste 


Thierarzt, Erfnder des Restitutio 


Nachahmungen meines Resti 


privil. Fluid des Hrn.TF. 


NUŻ Mein ; z 
RESTITUTIONS-FLUID. 


Gründer der Fluid-Heihnethode, Wien, III. Bez, Löwe 


Das k. k, 
Ph, Barth in Wien 


1/, Kiste, 12 Flaschen, 20 fi 


CARL SIMON, 


unyerfálscht zu haben 


(e) 
— 
ro 
g 


ME” Do numeru dzisiejszego do- 
łącza się: „Cenniki fabryki 
Wag dziesiętnych p. Edmunda Miśki « 


CZAS z Niedzieli 22 Listopada 1868. 


| Emisya 9-procentowych 
dblieacyj Pierwszeństwa 


C. k. uprzywil. Towarzystwo kolei żelaznej 


Lwów - Czerniowce = Jassy 


zawiadamia. o rozpisaniu 


III emissyi Obligacyi Pierwszeństwa 
se. W srebrze przynoszących, 


na kwotę 7,800,000 złr. w kurancie srebr. wal. austr., — 
czyli funt. szterl. 780,000 — lub franków 19.500.000, 


w sztukach po złr. 300 srebr. austr. — czyli 30 f. szterl.— 

lub 750 franków, a to po kursie 69 za sto srebrem lub ban- 

knotami podług kursu, co czyni złr. 207 srebrem za Oblig 
na zir. 300 srebrem brzmiący; 


nadto otrzymuje subskrybent w korzyści wartość kuponu 
od I” Listopada do 1” Grudnia r. b., jako terminu zapłaty 
Obligów pfynącego. 


Podpisy na tę Emissyę przyjmują Banki: 
w Wiedniu, Londynie, we Lwowie, w KRAKOWIE Antoni 
iioelcel. w Peszcie, Bukareszcie, Lipsku, Berlinie, Wroc- 


ławiu, Dreznie, Frankfurcie, Sztuttgardzie, Mnichowie (Miin- 
chen) i w Amsterdamie. 


Termin subskrypcyi 23 i 24 Listopada r. b. 


Jeżeli w dniu 23 b. m. suma do Kmissyi przeznaczona podpisami pokrytą, lab (co 
prawdopodobnem) przebraną zostanie, w takim razie już w dniu 24 podpisy nie będą więcej 
przyjęte. 


Pn L. Buganyi w Wiedniu, 
Singerstrasse Nr. 10. 


Niniejszem poświadczamy Panu, że do- 
| starczona nain przez Pana w Styczniu 
r. b. waga dziesiętna. kuta, na 20 cetna- 
rów, czworokątnego kształtu, pomimo cią- 
głego używania znajduje się zawsze w naj- 
epszym stanie. (1793.3-)T 
Tyczyn pod Rzeszowem 6 Czerwca 1868. 

Amerykański młyn parowy 

L. Wodzickiego i Spółki. 


Władysław Gorajski. 


e akładzie |] 
Kuracye zimowe tzym rude; 


lworu Dra Steinbachera w Brunnthal, 
przy Mnichowie (Milnchen), 


skuteczne przez praktyczne urządzenie kąpiel na- 
Wet dla najde'ika niejszych usposobień. Skuteczne 
wyleczenie przeciągłych słabości brzucha i ner- 
Wów, gośćca, dny, złego przymiotu, (syfilis); cho- 
Tób skórnych, draźnienia rdzenia pecierzowego, 
thorób męzkich i kobiecych. — Ceny mierne — 
opisy opłatnie. (2036-2-4)T 


Odkrycie 


zrobione stanowiące epokę: pra- 
wo natury porostu włosów jest docie- 
czone. Pan Karol Mally w Wie- 
dniu, znany jako pilny badacz życia wło- 
sów, wynalazł tak zwany Ewalinowy środek 


porostu włosów 
i brody, 


któremu jeszcze żaden inszy kosmetyk 
w skuteczności nie wyrównał. 
Częste używanie Ewalinowej Pomady na 
włosy, sprawia cudowne skutki, gdyż nie- 
tylko, że się zapobiegnie wypadaniu 
włosów i tworzeniu się łupieżu 
natychmiast ustaje, ale na łysych miejscach 
powstaje nowy włos, tak jak Ewalino 
wa Kssencya na brodę u 17-letnich 
młodzieńców silną pełną brodę wywołuje. 
Gdy pan Mally jedynie w interesie swych 
bliżnich bezprzestanne badanie na tym polu 
Uprasza się każdego, aby ce. k. uprzy- 
wilejowanych Ewalinowych wyro- 
bów nie brał za insze kosmetyki. 
Mallego Ewalinowa Pomada na włosy po 
1 złr. 50 cent. Essencya Ewalinowa na po- 
rost brody po 2 złr. 50 cent, są do naby- 
cia w KRAKOWIE u pp. Józefa Jah- 
nai Leona Feintucha — we Lwo- 
wie u aptekarzz pp. A. Berlinera, P. 
Mikolasza i S$. Biuckera, tudzież 
we wszystkich rozgłośnych aptekach i do 
mach handlowych Europy. - Pod adre- 
sem: „Chartes Matty in Wien, Ge- 
tredeimrakt Nro 1,“ będą polecenia , na 
pojedyncze słoiki za gotówkę lub zaliczkę 
pocztową szybko wypełniane. (1786-30-)Ť 


woda z rośliny zwanej Mio- 
 downikiem KKarmelickim, nagro- 
zona medalem na Powszechnej Wystawie 
j w Londynie w r. 1862. 


_ Środek ten powszechnie znany i uży- 
Wany w Paryżu przeciw cholerze, apopls- 
ksyom, sparaliżowaniu, zemdleniu, migre- 
Rom, boleści i rznięciu w żołądku, niestra- 
 Wności i t. p. (1781 -24) 

_ Skład główny w Paryżu u p. Boyer 
przy ulicy Taranne N. 14, — w Krakowie 
W aptece p. Brunona Miczyńskiego i we 
lwowie w aptece p. Piotra Mikolasza — 
W Pradze w składzie wateryałów aptecz- 


Mych p. Psetecky. 


Rezultat subskrycyi i ewentualna redukcya podpisanych kwot ogłoszone bedą pi- 
smami publicznemi.  . ś 


Pierwszy kupon Obligacyi płatnym będzie dnia 1 Maja 1869 roku. 

Podpisujący winien złożyć przy podpisywaniu, tytułem kaucyi, LO procent 
subskrybowanej sumy w gotowiznie lub w papierach procentowych, które w 90-procen- 
towej wartości kursowej na ten cel przyjęte będą. 

W dniu 1 Grudnia r. b. odebrane i po 6€ za sto zapłacone być winny 
kwity tymczasowe na Obligi, jakie z repartycyi na każdego z subskrybentów przypadną. a 


BĘ Ktoby najdalej po dzień 1 Lutego 1869 Tę 
przypadającej nie zapłacił należytości, utraca całą kaucyę złożoną. 
Blankietów do subskrypcyi udziela i przyjmuje podpisy, bez liczenia prowizyi, z upo- 
poważnienia Anglo-Aastryackiego Banku, w Aidrakowie 


Antoni Hoelcel. 
Bankier. 


(2123.2-3 T 


Łatwiej mówić 
o bócie aniżeli go 
zrobić. 


Pierwszy i największy 
Skład fabryczny 
OBUWIA 


własnego wyrobu 


EMANUELA STERNA 


w WIEDNIU, 

Stadt, Mariengasse Nro 2, 
zalecao gromny wybór najgustowniejszych 
wytwornie a szczególnie trwale wykona- 
nych towarów, z najrozmaitszego materyału 
i gatunków skór po następujących zadzi- 


à OSZKI 
gore PRO A 


i PF; 
WE 


GERE 


DON: 6, 


) pa = — 


PEE 
<> 
© 
CZ 
ÈE 
3: 
< ` 
{> 
< 


\ 


świata w r. 1855, 


Wyszczególnione medalem 
*tuozpI9lM18 2IuMOpózIN 


wiająco niskich cenach. „GE = apl 3 
kozłowe i cielęce złr. 4.50, 5, 5.50, 6, złr. BW znak ipowog any AR ` RE 


Ya, ithe 


dtto. 


auozyedo Oxzosłopnd opzzy 


nagrody na paryzkiej wystawie i 
Kucią 0 tymu *zsforuru Jsof Że 


obsadzane skórką rękawiczniczą 
złr. 5. 5.50, 6 
dtto. kołkami śrubami, kapami z po- 
czworną podesz. złr, 65, 7'50 8. 
z rosyjskiego lakieru, gładkie obsadzane, 
złr. 5, 5:50, 6, 7, 7:50, 
z salonowego lakieru złr. 5, 5-50, 6, 6:50. 
dto obs. kol. skórą, złr. 6, 6.50, 7, 7.50. 
Kamaszki sukienne i pilśniowe ela cierpią- 
cych na nogi złr. 4-50, 550, 6, 6:50, 7. 
Gielęce z podw. DOES nieprzemakal- 
ne złr. 6, 6'50, 7. 
Buty wysokle jucht. i ciel. złr. 8:50. 9, 10, 12. 
Mamaszki dla chłopców: 
matowe, cielęce, złr. 220. 260, 3, 3:50. 
KMiamaszki damskie: _ 
prunellowe, aksamitne z obcasikami, złr. 
1.80, 2:10, 2:50, 2:80, 3, 3:30, 3:50, 4. 
dto now. kształ. złr 3:50, 4, 4'50, 5, 6. 
dto z gumami, złr. 250, 2:80, 3, 3'30, 
389, 4-50 


z” = 3 NE RES 
>| BE Główny Skład do rozsyłania Apteka „pod Bocianem“ (zum Storch) w Wiedniu. "E 
>). Proszę zwrócić uwagę! Każde pudełko przeze mnie wyrabianych Proszków Seidlickich. i ierek jednę d 3 
PQ” wqcy, dla rozrożnienia od podobnych innych wyrobów, jir hu i est moją marką meh male ket at POP I EES E E 
, Cena oryginalnego pudełka z instrukcyą używania 4 złr. 25 cent. wal. a. 

S Proszki te uzyskały, przez swą nadzwyczajną w najrozmaitszych wypadkach udowodnioną skuteczność, nie-PR 
g..przeczenie pierwsze miejsce; i tysiące u nas znajdujących się podziękowań, ze wszystkich części wielkiego Państwa 

cesarskiego, dowodzą najszczegółowićj, że proszki te przy ciągłych zatwardzeniach, niestrawnościach i zgagach, oraz 3) 
= Nh, EEE R anpi nerwów, biciach serca, przy półgłowybolach, nderzeniach krwi, reu-RGĘ 
PG Icznych rwaniach członków, niemnićj przy skłonności do histeryi, hipokondryj długo trwającćj, do wymiot, itp. KÒ 
ZA” najlepszym skutkiem używane były i dzielnemi się okazywały. ” 4 8 kólka 7 5 PRĘ 
; | Konie Skład tego proszku utrzymują: (1785-4-) BAR 
: „akowie: pan M. Jawornicki, p. J. Jahn— Dr. Sawiczewski aptekarz i pan we Lwowie :5$ 
pan Piotr Mikolasz, p. C. Schubuth, p. F. W. Królikowski, p. A, y erara | p- Z. Rucker% 

i pani Klein wdowa. f 
w Jarosławiu p. J. Rohm, w Przemyślu pp. F. Geidetschka 
n» Kaliszu p. 8. Hildebrand i p. i p. E. Machalski. 
J. Puchalski. „ Rzeszowie p. J. Sohaitter į Sp 
» Nowym-Sączu p. Kosterkiewi- | „ Samborze p. Kriegseisen, - 
SOWA WdOwA, Stanisławowie Stscher von So- „ Zaleszczykach p. J. Kodrębski.8 
` Donya- Targa p. G. Lauer, benitz. w Złoczowie p. 0. Fadenhecht.B 
„ Podgórzu p. S. Schlesinger. „ Stryju p K. Krzyżanowski. | n 
Powyższe firmy przyjmują także zamówienia ną 5 


Żółkwi p. Nablik, 
Prawdziwy 01 | i j 
l dziwy Olej tranowy z wątroby mię tus ky wej 


Prawdziwy Olej tranowy z wątrob ; h s H 
ora, w saerofitaeh ? w RaBcZ Tede? rajon miywe sie 1 Am okułkem w słatoś iach piesi 
A wyc skóry. 


J ej ten najczystszy i najskuteczniejszy ze wszystkich olejów rybich, nie zawiera żadnyc. i i i vE 
Si znajdnje pk dj pre zj tym szał y w pri om A stanie, jak go mapei wew popa daniati 
E Każda l ię sii Bu iki gei gatunków Tranu wątrobianego, opatrzona jest moją marką ochraniającą i moim podpisem.$ 

ena całej 11 złr. 80 cent. — pół butelki 1 złr. w. a. wraz z instrukcyą używania. Pw. 


A. Moll, aptekarz i fabrykant wyrobów chemicznych w Wiedniu. 
LYNN ANANG ADA ZYCUMANANCACĄ A) AAAA 


az” Biały Kélera apt. i J. Bergera. 

=., Brodach p. Gomoliński. : | 

NE. Brzeżanach p. B. Fadenhecht. 

jj» Chodorowie p. Z. J. Krynicki. 
fa Czerniowcach pan J. Różański 

dza | P- Ign. Schnirch. 

Sj, Husiatynie p. G. Michąlewioz. 


w Buczawie p. E. Botczat. 
„ Tarnopolu p. A. Morawets. È 
„ Tarnowie W.F. A. Wielogórskią 
„ Wadowicach p. Franc. Foltin. 


ze skóry matowej, kozłowej, glane ¿ ciel. 
z pół-podesz. złr. 3, 8-50, 3:t0, 4. 
dto z najlep. gat. zł. 4-50, 5, 5:50, 6. 
nieprzemakalne skórzane, snkienne, pilśnio- 
we, z podw. przyśrub. lipskiemi podeszw. 
złr. 4, 4:50, 5, 5'50, 6, 6:50, 7:50, 8. 
KMamaszki dla dzieci; 
aksam , prunell., skórkowe, 90 ct. do 2:50. 
Mamaszki dla dziewcząt: 
aksamitne, skórkowe i prunelowe złr, 2 
2:50, 2-80, 3, 3'50, 3'80, 4. 
Wielki skład kamaszków dam- 
skich z obcasikami korkowemi, od 
złr. 5 do 6.50 — obok wielu ta niewy. 
mienionych gatunków ze sukna, futra, 
jedwąbiu, atłasu, itp.. zawsze w zapasie. 
Zamówienia wedłog miary ł napra- 
wy będą najszybciej wykonywane. Pole- 
cenia zamiejs”owe wypełniają się za pobra- 
„— Kupujący hurtownie otrzy- 
y 1992-5-20) 


td 


ch i płuco Sy : 
agryczne i reumatyczne, również jak i chroniczneg 


SZER 
YAM YN YNA 


p. J. Bartl, p. Siedlecki apt., 
apt. i p. Dr Karzycki apt. i p. W. Redyk apt. 


Panu eb. G. RPOpp. praktycznemu lekarzowi zębów 


w Wiedniu Stadt Bognergasse Nr 2. 


À Odnośnie do mojego Ostatniego listu, muszę się ze skruchą obwinić. U- 
wiedziony taniością przedstawionych mi podobizn Pańskiej Anatherinowej wo- 
| dy do u-t i twierdzeniem niektórych aptekarzy że mogą wyrabiać Anatheri- 
sams wodę do ust zupełnie równą prawdziwéj, 
ziej, 


Wdzięczny piszę się z wysokim szacunkiem. 
Drohobycz dnia 29 Lipca 1867. 


*) Mają na Składzie w KRAKOWIE: 


„Us A ran dałem się namówić, tem bar- 
że Panskiej wody Anatherinowej już mi brakło, do zrobienia użytku z te- 
go fabrykatu. Nie tylko że wyroby te nie miały żadnych leczących skutków 
lecz pogorszyły jeszcze stan chorobliwy, 


c a zupełną ul dopiero znalazłem 
używając napowrót pańskiej 5 p 


niezrównanej Anatherinowej wody do ust. *) Także 
poznałem wyborną skuteczność pańskiej Anatherinowej Pasty zębowej. 


(46-4)T 


_. Józef Zawadzki. 
p. Górecki, p. J. Jahn, p. D. Feintuch, 
p. Ernest Stockmar apt, p. Dr Sawiczewski 


czeniem dla zachowania włosów. 


` 


Pod zar 


(1927-5-12) 


| Założony 
1839 roku 
zabezpiecza wypłatę kapitałów na przypadek śmierci, lub p 
lia, pensye wdów i dożywocia, dochody na edukacyę i zaopatrzenia dzieci, wy- 
prawy weselne itp.; przyjmuje wpłaty na zabezpieczenie starości przez po- 


większające się renty, przez powiększający się kapitał, lub przez oba w po- 


Łysym dla nowego porostu. 
MERCER 


' SĘ Jedynie jeden istniejący | 
najpewniejszy i najlepszy środek na porost włosów. 


Nie ma nic lepszego 


do utrzymania i wzbudzenia 
porostu wło- sów na głowie 


jak ta w kraju i za gra- nicą tak znana i wsła- 
wiona przez wydział me- dyczny badana najświet- 
niejszym skntkiem uwień czona przez jego c. k. 
Apostolską Niość Cesarza Franciszka Józefa I wy- 
łącznym c. k. przywile jem dla wszystkich c. k. 
austryackich  prowincyj patentem z d. 18 Listo- 
pada 1865 r. do Liczby 15812/1892 odznaczona, 


Pomada rezedowa kędzierzawiąca, 


7", która przy regularnem użyciu na- 
wet na najbardziej łysych miej- 

„) Scach głowy pełny porost sprawia, 
F siwym i rudym włosom nadaje 


ciemną barwę, wzmacnia posadę(. 
włosów, oddala zupełnie w kilku 
RE tworzenie się łupieżu, za- 
pobiega w krótkim czasie wypa- © 
WN daniu włosów, nadając im natural- 
W ny połysk, 
|" SF kędzierzawi je, BE 4//(V/ 
i zachowuje od siwizny do najpóżniejszego wieku. 
Cena słoika z przepisem użycia H złr. 50 cent.— z przesył- 
pocztową I złr. 60 ct. 
Odsprzedający otrzymają znaczną zniżkę. 
Fabryka i główny Skład rozsyłkowy hurtownie i częściowo; 


u 
KAROLA POLTA, „Parlimeur und k. k. Priv.-lnhaber:" 
» Wien, Hernals, Annahasse N. 445, im eigenen Hause,“ 


gdzie uprasza się wszystkie pisemne polecenia adresować, a wszyst- 
kie polecenia zamiejscowe za nadesłaniem gotówki, lub pobraniem 
tejże pocztą, jak najszybciej się załatwiają. 

., , Główny Skład dla Krakowa 
jedynie u pana Józefa Jahna.— Na prowincyi: w Tar- 
nowie u pana W. 7. A. Wielogórskiego (dawniej J. Jahna) — 
w Brzeżanach u p. Józefa Zminkowkiego, aptekarza obwodowego— 
w Nowym Sączu u p. Ignacego Garana — we Lwowie u pp. Zy- 
gmunta Ruckera i Adolfa Berlinera, aptekarzy — w Brodach u p. 
F. Gomolińskiego aptekarza — w Czerniowcach u pp. Engeldardta 
i Spółki i lgnaceyo Schnircha. (1:70--12) 


Pm 


Kedzierzawi włosy. 


Powszechny i wzajemny 
Zakład zabezpieczenia kapitałów i rent 


JAWNWUS 


łączeniu. 


Fundusz zabezpieczajęcy „JANUSA,% składa się z ogólnego wszystkich 
członków własnego i popularnie zabezpieczonego majątku 2,000.000 złr. z 
wspólnego funduszu rezerwowego w kwocie 190.415 złr. w. a.. tudzież z fun- 
duszu poręczającego do I. II. i IV. oddziału należącego, któren z końcem ro- 
ku 1865 doszedł do wysokości 209.917 złr. w. a. 
„JANUS, zasadza się na bezpłatnej i własnej administracyi przez człon- 
ków swoich wykonywanej, tudzież na pewności i obopólnoś i, przez co dale- 
ko więcej przedstawia gwarancyi w przyjętych na się zobowiązaniach, niż 
wszystkie tego rodzaju Zakłady, 
Cały czysty dochód z pojedynczych działów zabezpieczenia otrzymany, 
w 6tym roku zabezpieczenia, będzie pomiędzy właściwych członków bez ża- 
dnego potrącenia rozdzielony. 
Statuta i prospekta będą udzielane bezpłatnie, jak również. objaśnie- 
nia z największą gotowością będą udzielane w Biórze Dyrekcyi tegoż Zakładu: 
Wien, Sonnenfelsgasse Nr. 7. — albo w Jeneralnej Reprezentacyi Galicyi i Buko- 
winy we Lwowie (plac św. Ducha 1. 360) —i u 
wie, u Braci Damask, w Rynku głównym w domu 
Siennej pod I. 44/,. w Brodach u M. W. Gerfiena, przedmieście Lwowskie 
pod 1. 88; Czerniowcach u M. Lipschiitz ulica ruska pod 1. 789; w Tarnowie 
uSzymona Goldmanna; w Stanisławowie u Izraela Fingermanna i Kamerling; 
w Kołomyi u Henryka Zadębskiego i u istniejących ajentów specyalnych. 


BE$” Tylko dobre piwo 
jest prawdziwym napojem życia!!! 
Najwyborniejsze i najprzedniejsze piwa na kontynencie 
MaG” !!! flaszowe piwa !!! 
zaleca centralny główny skład piwa 


M. SPRINGERA w Wiedniu, 


Leopoldstadt, Praterstrasse Nr. 42 a to: 


Kapitał poręczający 
2,060.006 złr. 


rzeżycia, persona- 


(1767-3)T 


łównego Ajenta w Krako- 
ymblera, przy rogu ulicy 


NF SIS NIUDZIOM7 | MOSOFM NIUEPEdKAM MIODZAA *HOKIEJS | HOKPOFU VIA 


é 


‘nzə 


2 jsze, dla czego takowe słusznie mogą być wszędzie zalecone. 
Za nadesłaniem gotówki lub pobraniem tejże wysyłają się skrzynki z 24 lub 48 flasz- 
kami we wszystkie strony a to jaknajszybciej. — Kaucya za każdą flaszkę 16 kr. zwróconą 
będzie zą nadesłaniem próżnych flaszek lub przy najbliższem zamówieniu odrachowanś, 


CZAS z Niedzieli 22 Listopada 1868. 


:B 
S$ Wie Niitzlichkeit dieses Werkes 
auch solche, welche an den: Folgen der Selbst- 


Gechlechtskranke, befleckung leiden, finden gründliche Beleh- 


rang und rasche und sichere Hilfe in dem beriihmten Werke: 
„Dr Retau’s Selbstbewahrung,* 
mit 27 | orz ai e pij Illustrationen, 
welches in G. Poenicke's Schulbuchandlung in Leipzig in Titer Auflage ersch'e- 
ren und bei F. Raumgardten zu irakau für 1 fi. 80 xr.— mit Postver- 
sendung fiir 1 fi. 85 xr, 6. W. zu bekommen ist. (2122-1-10)T 
BS" Allen Regierungen u. Wohlfahrtsbehörden wurde über die vielen giinsti- 


gen Resultate dieses Buches in einer besonderen Dankschrift Bericht erstattet. 

Z Z e n. a 

RE z. IB. der mam ati Anhalt. u. Grosshzgl. Weimarschen lobend anekknnt. 
BEATS ROPCIO WPN TE CEE CZARNE ZACZ POZYCJE 


Dnia 17 Pażdziernika r. b, umarł w 
Salzbrunn Aleksander Jędrzejowicz, słu- 
chacz czwartego roku praw na Wszech- 
nicy Lwowskiej. Młodością jego kierowa- 
ła myśl, aby się steć pożytecznym krajo- 
wi. U kolegów pozyskał prawdziwą przy- 
jaźń i szacunek, i łączył się z nimi w każ. 
dem szlachetnem dążeniu. (2118) 

Młodzieńczą tę zasługę składają jego 
przyjaciele wraz ze słowem szczerej bo- 
leści na jego grobie. 


wurde von mehr Regierungen, wie 


towarów mo 


Tite Auflage. 
-*afeynyvy 902 


(Nadesłane). 


WE ZA. z R ŻW U 


„zum Kronprinzen von Oesterreich,“ 


. . 7 . 

Język francuski i Rysun'i. 
Pan X. znający doskonale język fren- 
euski i rysunki, życzyłby się umie*cić 
jako profesor. — 0 bliższe infor- 
macye adresować się o; łatnie do Sekreta- 


rza Towarzystwa sztuk pięknych. 
(2051--3)T 


dnych i jedwabnych 


Urzędnik gospodarczy, 


władający polskim i niemieckim języ- 


a. AKSkho. A S D, P 


: e nye Syropu chrzanowego A Jo- nap or kiem, wieku lat 30, — który większemi 
> oraz więcej] się rozprzestrze- za łokieć . . . « - « 1 1 1 1 . . = -S7O GD SA e... dobrami w Morawii i Czechach - 
nią. — Używany zamiast Tranu ze Sztokfi- = z LNB : f a OTAWII 1 -uzechach samo 
szu w leczeniu dzieci, szczególniej sprawia bar- Liebig's Extract of meat Company Limited London, Akka a z E a +. . « .Z8 og od , Le: dzielnie rządzi? — posiadający gruntowna 
zo pomyślne skutki. Obliezono, że w samym zr . x WAP RAW a ski ? n j ść i x pg AT: > 
Paryżu rocznie przepisują go lekarze więcej jak (Liebig's Fleisch- Extrakt). Zupełnie czarna Suknia jedwabna z zaręczeniem.. . . . . . . . . n 18-— || aJomość i doświadczenie we wszystkich 
dwudziestu tysiącom dzieci, kiedy idzie 0 Toz- 12— gałęziach gospodarstwa i buchali vyi, 


pędzenie nabrzmienia gruczołów na szyi, prze- 
ciw bladaczce, rozmięktości ciała, sirupom na 
głowie i na obliczu, brakowi apetytu, itp. Zao- 
patrzenie się w ten środek, stało się koniecznem 
w każdej licznej rodzinie. Na wioscę i w jesieni 
każda przezorna matka dwa lub trzy flakony po- 
winna dzieciom dać do użycia, jest to niezawo- 


Liebiga Ekstrakt mięsny, 


jedy ny tego rodzaju wyrób powyższej Spółki, poręczony rozbiorem dokonanym przez 

p. profesorów barona H. £iebiga i Maks. Pettenkofera na każdymi 

słoiku podpisanych — jest do nabycia we wszystkich znaczniejszych Aptekach 
handlach w państwie Austryackiem po cenie: Słoik wagi angielskiej 


dny sposób zapobieżenia słabościom i rozwini 
sia R 0 ratą (2034-1-8)T 1 funt o- funta. ją funta 1; funta 
złr. 7, złr. 3:60, złr. 190, ziri=l. 


Główny Skład utrzymują korespon 'enci Spółki : -3B 
w Wiedniu: pp. Józef Voigt i Spółka, Stadt, Hoher Markt N. 1, 
„Zum schwarzen Hund;* 
w Krakowie: p. J. W. Walter i p. E. Fuchs. (1422-28) 
Sposób użycia tegoż Ekstraktu załączony jest przy każdym słoiku. 


W Niedzielę 29g b. m. 


o godzinie 5 wieczorem 
Zgromadzenie Ogolne 
w Resursie Mieszczańskiej. 


Na porządku dziennym: 
Zmiana Statutów i Projekt Marszałka 
Resursy. (2126-1-3)T 


Jeden srilion 780,920 złotych 14,000 wygran zawiera nowa 
Wielka Frankfurtska Loterya 
Losy na ciągnienie do klasy pierwszej na dniu 9 i 10 Grudnia 1868, już wyszły. — Cena 
całego Losu złr. 6, połowy 8 złr., ćwiartki 4'/, złr. Zamówienia nprasza się jak najrychlej 
przysyłać do DE. Morenza, w Frankfurcie n, M, 
W najnowszym czasie wygrano u mnie w dniu 29 Kwietnia r. b złr. 50.000 na Nr. 
5530 — w Listopada r. b. złr. 110.000 na Nr. 10239 (1966-8- )T 


KC EH EH, EE 
c. k. uprzywil. 
salicyjskiego akcyjnego 


BANKU HIPOTECZNEGO w Krakowie, 


przyjmuje wkłady pieniężne na 


ASYGNACYE KASOWE, 


za opłatą: 


W Drukarni Uniwersyteckiej 
w Krakowie, 


wyszedł i oddany został na Skład główny 
Księgarni F. Raumgardtena: 


Kalendarz ścienny 


NA ROK 


1869. 


Wielki arkusz na papierze welinowym, 


Naj 


W Wiedniu Hoher-Ma 


zawierający prócz zwykł go Kalendarza 

rzymskiego, ruskiego i żydowskiego, ta- 

belę stęplową, taryfę opłatę pocztowej od 

listów, od depesz telegraficznych, Ferye 

sądowe, i t. d.  (2121-1-3)1 

Cena w miejscu tylko 26 cent. — 
z opłaconą przesyłką 25 cent. 


KSIĘGARNIA 


Wszystkie zegarki regulowa 
nem trzechletniem zaręczeniem. 


5o 
4' 


o 2 trzydziesto-dniowem wypowiedzeniem 
+» Z ezternasto- dto dto 


to 9 5 


z obwódką złotą od- 
skakującą . . . . 
z kryształowym szkłem. . . 


> , ośmio- » auk binami „1. o A 

Juliusza Wildta w Krakowie| £e 7 ośmio dto ło io | riom z L oI 
polec erę aj ! wojskowe aeg. 2 pow. kor: : 

trudni się komisowem kupnem i przedażą| ; remontoiry z kryształ. szkłem ; 


Wypożyczalnię książek 
i Not muzycznych. 


Szczegółowych warunków lak 
Czytelni jak i Wypożyczalni Nót, dosta- 
nie w wyż wymienionej Księgarni. 
(1922-.6)T 


efektów na giełdach, udziela zaliczek na 
wszelkie papiery publiczne w rachunek bie- 
żacy (Conto corrente), eskontuje weksle, 
kupony i wylosowane efekta, daje także 
pożyczki przemysłowcom na spłatę ratami. 


Remoatoiry dla myśliwców 


Wszelkich gatunków ściennych ze 
gdzieindziej. 


W Księgarni p. Militkowskiego 
i w Ajencyi 
p. A. J. Piatkowskiego 
pod L. 51 m. we Lwowie, 
ukazała się właśnie w polskim i niemiec- 
kim języku: 


NAUKA GORZELNICTWA 


wedle nowego systemu opodat- 


kowania wydana 
przez 


J. Hlalskiego, 


praktycznego! Gorzelnika technicznego. 


trów, Remontoirów 


cia 


Ces. król: koncesyonowany 


Korneuburgski Proszek bydlecy 


dla 


koni, bydła rogatego i świń, 
Paczka 42 i 84 cent. 


WPiym przy wrotczy dla k 


zaręczenie, 


Dzicłko to, wedle długoletnich doświad- 
czeń i umiejętnych zasad opracowane, ma 
na celu objaśnienie prędkiegoj ako też zu- 
pełnego odfermentowania zacierów, przez 
co najwyższy wydatek okowity osiąga się, 
poucza prócz tego dokładnie sposobu spc- 
rządzania potrzebnych do prędkiej fermen- 
tacyi sztucznych drożdży, również traktu- 


= 0 ma £Ó 
PROZA 


idący 36 godzin, a równocześni 
tło 9 złr. — tenże bez zapalania 


Z- nowego najnowsze! 
Zdobrego najlepsze! 


właściwsze miejsce 
do najtańszego kupna 


najlepszych zegarków jest 


Skład zegarów FILIPA FROMMA 


Częściowa sprzedaż po cenach hurtownych. 


Największy skład, najwytworniejszy wybór. 
Aby dużo sprzedawać, trzeba tanio sprzedawać. 


Ceny fabryczne z 5 
Srebrne cylindr. zegarki z 4 rubinami złr. 10== 


Chronometry prawdziwie angielskie 


Złote i srebrne zegarki repetiery złr. 30, 


Srebrne łańcuszki do zegarka 

Krótkie złr. 4:50, 3, 4, 5, 6, 8, 10; długie złr. 6, 7, 8, 9, 10. 
Łańcuszki do zegarka z 14 karatowego złota 

Krótkie złr. 17, 20, 25, 30, 40, 50; długie złr. 24, 30, 40, 50, 60. 

Z 18 karatowego złota krótkie złr. 25, 30, 40, 50, 100; di 

OQdsprzedejącym większe ułatwienie. 


Jedyny Skład w Austryi prawdziwych angielskich Chronome- ~ 


nografów, jako też HRemontoirów ankrowych da 
mężczyzn i dam JH. et E. Emanuela, i Burlington Garden: 
w Londynie, nadwornego dostarczyciela JKM. królowej 
Wiktoryi i JC.M. cesarza Napoleona EEI., J. C. M. 
Sułtana, JKM króla Portugalskie 


Na wszystkie angielskie Zegarki daję Ścio-letnie 


Dla Panów Fabrykantów, Lekarzy, Duchowsych, My- fi 
śliwych, w ogóle wszystkich, którzy są zmuszeni  Ļ 
Wczas wstawać, 


wyborny Zegar budzikowy, 


dziki bezpieczeństwa, z przyrządem alar- 
mowyım wystrzałem zapalającym zarazem światło 14 zł. 


mogący się wykazać najlepszemi świa- 
dectwami, obecnie pozostający w cZyn- 
ności, życzy sobie zmienić swą posadę. 
Bliższe; wiadomości udziela z grze- 
cznoeści W. Pan Józef Eśnans 
w Biały. (1908--3) 


WF Ciągnienia wygran. 
przez książęcy 


Branszwicko-Liinebrski rząd 


potwierdzone i poręczone wielkie 


losowanie premij rządowych 
o %ch Milionach 139.725 
,, złr. w srebrze, 
pomiędzy któremi główne wygrane: 
złe. 175.000, 105.000, 70.000, 
55.000, 2 po 17.000, 2 po 14,000, 
2 po 10.500, 2 po 8.750, 3 po 
71.000, 3 po 5.250, 5 po 3.500, 
13 po 2.625, 105 po 1.750, i t.d., 
rozpoczyna się już 1Qgo Grudnia 
r b. udzielam więc losów na te ciągnie- 
nia: całych po 7 złr. — pół-losów 
po złr. 8:50 — ćxiartki po złr. 1-75. 
Upraszam niebrać tych losów za 
promesy, gdyż każdy otrzymuje ory- 
ginalny los przez rząd wystawiony, 
który na wszystkie ciągnienia pełną 
wartość zachowuje, dla tego też pod- 
czas pięciu klas nie może być ża- 
dnej straty; prócz tego obowięzuję s.ę 
jeszcze każdemu, którego los do te- 
go czasu nie wyszedł, za zwrotem 
onego 14 złr. za cały los zwrócić. 
Urzędowy plin dodaje się bez- 
płatnie do każdego zamówienia, ja- 
koteż wykaz wygran po każdem ci,- 
gnieniu również wygrana natychmiazt 


rkt Nr. 11 (Galvagnihot) 2 piętro. 


ne na sekundę sprzedawane bywają z rzetelnem piśmien- 


procentową zniżką. 


m 3. aa damskie zegarki z  rub. złr. 25— 30 odsyłane będą, | 
to emaliowane . . . . . .... » 31-386 Upraszam więc zgłaszać się z re? i 
3-14] „ z diamentami . . . . . .. iE FA A kee: Per ae Pen i radii e | 
15—18] „ z podwójną kopertą . . . . „ 45-48 p N 37 | 
15-19] „ ankrowe 15 rubinów . . . . „ 35- 45||] losów przed rząd upoważnionego Do- | 
19-23] „ z kryształowym szkłem. . . „ 45— 50 mu bankow ego (2055-2-9) l 
18—25] „ aukrowe ze złotą pokrywą . „ 40 - 60 Samuela G6'oldschmidta 
23- 28| „ z podwójną kopertą .'. . . „ 55— 60 ky s 
20—36] „ z odry i złotą pokrywą „ 65—100 Döngesgasse N. 14, | 
» remontoiry . . „ „ « „ ».. „ 70—10 w Frank BE; 
„ Z podwójną kopertą . . . . „ 110-200 fureie m. A 
NET E izol wia złr. 170- 1000 
OPR PMNO LE E a 15— 


n 


Puszukując 


Praktykanta cukierniczego, - 
oznajmiam niniejszóm, iż starający się © to 
miejsce musi się wykazać świadectwem albo 
z 2giej klasy realnej albo z 2giej klasy 
gimnazyalnej. — Zgłosić się każdego cza- 
su może pod lit. Z. W. do Administracvi 
„Czasu“, (2053-2-3) 


50, 80, 100, 300. 
, pendułowych dostarczam taniej aniżeli wszędzie 


garów 


ługie złr. 30, 40, 50, 60, 100. 


2 


e 


= 


chronometrowych, Chro- 


ze 
= 
A 


BASE" Wyborne dobrze watowane 


Paltoty zimowe 


najlepszy, towar, doskonale szyte 


se” 14 zir. <z 


Futra do podróży 


podszyte baranami a szopami 
- _ lamowane 
BO ZIE. ZE 


również po najtańszych cenach: 
Paltoty krótkie zimowe od . 6 do 14 zły. 


go, i JK 


M. księ- 


Wales. 


e budząc, zapala świa- KÀ 
światła 7 złr. — bu- 


-7-12) 


je o tak ważnym stosunku mięszania jak Franciszka Jana Mmizdy w KORNEUBURGU, 1 I I ie 1 I Paltoty wyborow dto .od 14 do50 „ | 
3 ym at * raw Iwe Z r e rne ejno y męZ 1e 1 ams 1e Suknie wierzchnie , , od 8 do 28 
też i o ałodzeniu rozmaitych gatunków | wył. uprzyw. przez J. Œ. M. Cesarza Franc. Józefa I. — Flaszka 4 złr. 40 cent. z Z GR6 barion re Liza Surduty myśliwskie , . „od 6 do 22 , 
zboża. (2117-1-3)T c Wszystkie przedmioty oznaczone cechą prawdziwości przez c. k. urząd probierczy i wszy- Surduty jesienne . . . „od 6 do 26 
Cena jednego egzemplarza 6 zdr. w.a. M $ z k t stkie robione ze wzorów. paryskich, Hda oknie (szlafroki) . od 8 do 28 , 
a (H na opy a R RES in pmiękałejnze z R AAST wzory Futra da bold? kaptur. = M 2 n 
3 PNE + s ° x PIE 3 Pi cion zir. T ; s k > A ER, n n 
We wszystkich dobrze znanych (na kruche, pękające kopyta końskie) — Puszka 4 złr. 28 cent. Guziezki do koszul para złr. 1:20, 3, 5, 6, DY AGGERE Biase aaan CY OR * 
> 3 A ý, i = . ý Rr e n n 
Księgarniach są do nabycia M p k t Ik k t Oanh da kohat PL ŻEL ESTE N Różne Kamizelki . rd 23, 107 
Wycieczki w świat daleki, | ©) “70820x na strzałkę u kopy RR ANA łc upo 
A lpr : sg 3 i H ki 50 kr., 2, 3, 5, 8, 12, 18. NE WE r 
) AJ (na gnicie strzałki u kopyt końskich). — Flaszka 70 cent. Bor CNAM toki CD Ki Skład i bi oró w 


Opisy i powieści odnoszące się do różnych 
części ziemi. 
Serya trzecia z 7 kolor. obr. za 4 złe. 80 e, 
Toż samo z 7 czarnemi obr. za 1 złr. 50 e. 
Ten nader zajmujący zbiór najlepszych 
podróży i przygód na polowaniach, opisu 
ludzi i krajów, z przyjemnością przez mło- 
dych i starych może być czytany. Cena 
nader przystępna. (2030--3)T 
Również i oba poprzednie Tomiki są 
eszcze w kilkunastu egzemplarzach, po 
1 złr. 10 c. wa. za jeden tomik. 


XENOFONTA WSPOMNIENIA 
SOKRATESIA. 


Przekładał z greckiego 
Antoni Bronikowski. 
ena i złr. 15 cent. 
Najnowsze to dzieło uczonego tłuma, 
cza Homera, Herodota, Platona i innych- 
niezawodnie znajdzie swojch zwolenników. 
Godnemi £4 także zalecenia i inne tłuma- 
czenia dla przyjacioł prawdziwego wy- 
kształcenia. — Do nabycia 
w KSIĘGARNI Priebatscha w WRO- 
CŁAWIUżi „OSTROWIE. ; 


Cacionkami Drukarni „CZASU“ W. Kirchmayera. 


F Holczyki złr. 1:50, 3, 6, 9, 15, 20 
na sposób angiel- 


Pasza posilna ski wyrabiana, dla koni i bydła. 


S:rzynka ze 100 porcyami 6 złr., na 50 porcy, 3 :łr.— Paczka z8 porc, 30c. 


Hirosze złr. 4:50, 6, 9, 16, 20, 30, 
Garnitur Brosza i Kolczyki okrągłe złr. 9, i2, 21, 30, 96, 40. 
Bransoletki złr. 3:50, 6, 12, 18, 24, 30. 


Wo wiadomości i ostrożności! ET È 
Tak zwane Neugold i Talmigold nie są prawdziwem złotem i prawie nie mają żadnej me 
talowej wartości. Rownież wyrób złota Nr. 1 i 2 jest prawnie zakazanym i tylko wyroby wyko- 
nane przed końcem 1866 roku mogą być sprzedawene, nie można więc w nich znaleźć żadnych 
modnych kształtów. W mych klejnotach złotych poręczam wewnętrzną Wartość za łut 17 złr. w 14 
kwaratowym towarze i 22 złr. za łut w 18 karatowem. 


Pracownia dla napraw. © 

Wszelkie gatunki zegarów naprawiają się najrzetelniej i najlepiej; 
miątki familijne, najzupełniej się odnawiają. 5 

Cena naprawy z 2 letniem zaręczeniem złe. 1, 1:50, 2, 3, 4, 5. 
Każdego zegarka dostarczam z monogramem lub herbem |) 

Na żądanie przesyłam Zegarki i klejnoty do wyboru za pobraniem należytości i za 
niezatrzymaniem zwracam natychmiast pieniądze przez pocztę. Polecenia wypełniam szybko za 
nadesłaniem gotówki lub pobraniem tejże, a każdy zamawiający może być pewnym najrzetelniej - 
szej i najszybszej obsługi. p 

Stare zegarki, stare złoto i srebro przyjmuję po najwyższych cenach w zamian 
za wypłatę i kupuję także za gotówkę. 

Na fistostże zapytania 0 p 


Kellera i Alta 


w Wiedniu, Graben N. 3, I. piętro 
„zum Stock am Eisen, 


Ecke der Kórntnerstrasse. 
Zamówienia z oznaczeniem obwodu 
piersi (około piersi i pleców) chwodu 
brzucha, długości kroku (od kroku do 
ziemi) wypełniają się sumiennie; a ^ 
do każdego zamówienia dołącza się $ 
kartkę zaręczenia, w której oświad- 
czamy, że w razie, gdyby dostarczo- 
ne ubiory nie odpowiadały życze- 
niom, bez ; retensyi odbieramy napo- £ 
wrót. z (1551-154-200) | 

5 rochę noszone Suknie, to jest 200 
Paltotów zimowych, sprzedają się tan. 
mniej zamożnym. Zasadzając się na tem, « 
wszystkie nasze towary gotówką płacimy, 
© ze wszystkiemi fabrykami krajowemi i 
zagranicznemi stoimy w bezpośrednim sto- 
sunku, nareszcieopierającsię na naszem za- 
wsze rzetelnem postępowaniu, niczego nie 
powiniemy, aby wszelkim wymaganiom w 


Jak najlepszy sposób odpowiedzieć. | 


Prawdziwe do nabycia: (1536-3-4)T 

w KRAKOWIE: u PP. M. Jawornickiego, Józefa Jahna,— 
we Lwowie: u K. Hskierskiego, P. Mikolasza, S. Ruckera, 
W BIAŁEJ p. E. Keller — w BIELSKU p. 8. A. Stanko apt. — w BOCHNI p. 
Paweł Niedzielski i p. A, Falszewski — w BOBRCE pan A. Karpuczki— w BRZE- 
ŻANACH p. J. Margulies, p. Dunikowski apt. i p. J. Fadenchecht. — w BEŁZIE 
p. Hrymak — w BORSZCZOWIE p. M. Niemczewski — w BUCZACZU p. Ker- 
czel i p. Kodrębski— w CZERNIOWCACH pan E. Schmirch — w DZIKOWIE p. 
S. Bodziński — w GRÓDKU p. I. Willig — — w KOŁOMYI p. M. Bolchower— 
w LEŻAJSKU p. J. Hirschfeld i p. Maresch. — w LIMANOWIE p. A. Miiller — 
w LISKU p R. Burański — w MAKOWIE p. Mayer ap. — w MIELCU p. Wł. 
Satkowski — w NOWYM-TARGU p. L. Kamieński — w NOWYM-SĄCZU p. 
Kosterkiewiczowa wdowa — w PRZEWORSKU p. S. Keller — w PRZEMYŚLU $ 
pp. Gajdeczka Syn i Edward Machalski — w RZESZOWIE p. J. Schaitter i Syn 
— w ROZWADOWIE p. Karol Marecki — w SANOKU pan Robert Barth — 
w SMOLNICY p. F. Wimmer — w STANISŁAWOWIE p. R. Świtalski, dawnićj 
Tomanek i p. Sebensitz — w TARNOWIE p. J. Jahn — w TARNOPOLU pp. 
A, Morawetz i p. S. I. Zeliner — w WADOWICACH p. A. Foltin i p. Ant. 
Uhma wdowa— w WIELICZCE p. B. Wątorkowa wdowa— w ZALESZCZYKACH 
p. Józef Kodrębski i Sp. 


stare zegarki, często pa- 


owiadam natychmiast, daję każdemu żądane objaśnienia i 
Zaręczam za najniższe ceny. Sprzedaż hurtowna i częściowa. 
- Będąc w stosunkach z pierwszemi fabrykami w Londynie i Genewie przez doborowy zawsze 
istniejący wielki wybór dostarczam bezsprzecznic najtańszych zegarków, lepiej jak gdziekolwiek 
indziej, a zarazem ozdobniejszego kształtu. 
Wszelkie moje przedmioty są oryginalnego wyrobu a nie podobizny. 
Upraszam przytem szanownych mieszkańców zamiejscowych przyjeżdżających do Wiednia 


© odwiedzenie mnie. 
Filip Fromm, 
fabrykant zegarków i klejnotów. 
Wiedeń, hoher Markt, 11, Galvagnihof, 2 piętro, 
Porto wynosi za przesyłki do 1 funta wagi w całej monarchii tylko 20 do 25 kr. 
Chcących zamienić Stare zegarki na nowe upraszam, aby się do mnie zgłosili. 


Rządzca Drukarni, Seweryn Dobrzański, 


Keller et Alt. 
w Wiedniu Graben N. 3, 1. piętro, 
„zum Stock am Eisen.“ 


rzeżenie „Agy, S7aowne Pąbliczność od kupowania podobizn zabezpieczyć, x 
Ostr zeżenie ! 4 się, że tylko te pakiety i flaszki za prawdziwe uważać należy, 
które mają na sobie wyciśniętą pieczątkę Apteki obwodowej w Korneuburgu. 


